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Nowy n iemiecki sterowiec napowietrzny "L Z 129" odbył w tych daliach swoją pierw
sza. pod!rót. Na zdjęciu zepp-elin ponad je.ziQrem bodeńskiem. 

Budowa wspaniałego transatlantyku &.ngielskiego "Queen Mwry" (Królowa Ma.orja.) 
jest na ukończeniu. Statek ten o pojemności 75 tysięcy toom jest największym sta.t... 

kiem pa.saterskim :00. świecie. 

lama[~ reWOlwerowy na premiera JugoJławii 
. '. '. . .. '. ' . "'. ",' ,. 

Do 'premjera Stojadinowicza strzelił tlrzyk'~otnie na poSiedzeniu skupczyny d'eputowa
ny D,amjan A1rnautow'i'cz - Premjer szczęśliwie uni1knął śmie'rci i w dalszym ciągu 'kon

tynuował swoje ,ekspose - Dwie ofiary zamachu 
B i a. ł o g ród. (PAT.) Na dzisiej

szem P,OSiedzeniu skupszczyny, pod
czas .przemówienia premjen. Stojatdi
nowicza, deputowany Damj:an Arnau
towicz trzykrotnie wystrzelił z rewo1-
weru 'do mówcy, raniąc jednego z de
putowanych. Premjer Stoj,adinowićz 
ocalał. Arnautowicza aresztowano. 
Należy on do grupy opozycyjnej b. pre
mjem. Jefticza. 

B i a ł o g;r ód. (PAT.) Nieuda.ny Z'8.
mach na premJera Stojadinowicza. 
miał przebieg następujący: , 

Arnautowi'Cza odstawiono do prefek
tury policji. Był on narzędziem w rę
ku inicjatorów zorganizowanego spi
sku. 

Po wznowieniu posiedzenia d~pu
towani, korpus dyplomatyczny i pu
bliczność zgotowali premjerowi Stoja
dinowiczowi gorącą owację. Wszyst-

kie u.,"TUpowania, również opozycyjne, 
gratulowały mu ocalenia, potępiając 
sprawcę i inspiratorów zamachu. Re
prezentanta grupy J efticza nie dopu
szczono do głosu. 

Na.stępnie premjea- Stojadinowicz 
przystąpił do dalszego ciągu expose w 
sprawie polityki zagranicznej. 

Fala strajkowa zalewa Ameryke 
W 1:oozian1lottn prr~JchO'ł/;~ą w su:kUlr's. •• pra,co'wwicy gasfronJo
m;;~ - Akty terOlrU i g~tu - W yln.reh sftrajkÓ'W w Fila

delfji, B_ttmrJore ł BoISI:&nJiJe 

N o w y J o ł' k. (PAT.) Strajk Win-I nie odczuwa strajku, ponieważ w 
dziarzy dotychczas nie został zakoń- znacznej części udało się strajkują
czony . Większość jednakże drapaczy cych zastąpić. 
nieba, gdzie mieszczą się różne biUl"a, N o w Y Jor k. (PAT.) Strajk do-

zareów do~ch i wtn'dzia.rzy ~ 
S2lel'Z'8. się. Mają. go poprozeć :P!"&cow ... 
nicy gastronomiczni, którzy 'fil liczbie 
5000 proklamowali strajk solidarnoClŚCi.. 
Prezes syndykatu pracowników hot&
lowych zapowiedział przystąpienie do 
strajku w 35 miastach . 

. N o w y 1 or k. (PAT.) Sytuacja 
strajkowa przedstawia się groźnie. D0-
konano 600 aresztowań.. Zaangażowa.
no 5500 nowych policjantów z powodu 
licznych aktów gwałtu. Tak wielkiej 
fali st;r.ajkowej nie było w Stanach 
Zjednoczonych od chwili wybuchu 
wojny Światowej. 

W m. Akron (stan Ohio) strajkuje 
16 tys. robotników. Również donoszą 
o wybuchu strajków w Fi1ade!lfji, BaJ.; 
Umore i Bostonie. 

N o w y 1 o r k. (Tel. wł_) Jak sły .. 
chać, skutki przedłużającego się straj.
ku dozorców i personelu obsługując~ 
go dźwigi w hoteLach i niebotykach 
dają się obecnie we znaki r6wnieź 
w dziedzinie życia kulturulnego. Dy. 
rektorzy teatrów w dzielnicy Manhat
tan złożyli w piątek oświad-czenie, że 
w razie przeciągania się strajku będą. 
musieli zamknąć swoje teatry. Jeżeli 
strajk nie zostanie zlikwidowany, do 
najbliższego poniedziałku wszystkie 
teatry w dzielnicy Manhattan zostaną. 
z początkiem przYiszłego tygodni'8. za..
mknięte. Bardzo nikła już frekwen .. 
cja publiczności maleje z każdym dal4 
szym dniem strajku i to w zastrasza..
jący sposób, wskutek czego teatry jWi 
obecnie poniosły duże straty. 

Sprawca zamachu, deput&wany 
Damian Arnautowicz z grupy opozy
cyjnej b. premjera Jefticza, znajdował 
się w chwili rozpoczęcia mowy pre
mjera wśród opozycyjnych dziennik. 
rzy na galerji, skąd przerywał mówcy 
demonstracyjnemi okrzykami Sprowa.
dzono go z galerH . na salę w momen:
cie, gdy premjer składał hołd !regen
towi ks. Pawłowi. Arnautowicz cztero
krotnie strzelił do premjera, lecz ten 
zdoLał ukryć się za pulpitem. Wszyst
kie strzały chybiły. Dwaj deputowani, 
którzy rozbroili Arnautowicza, zost'8.li 
lekko ranni podczas szamotania się. 

Zwolnielnie Z więzienia 
członka 7arządu okn~gowego 

S.N. w Łodzi 

PierwuJ ~lień IlólnelO ~traiku włókniaUJ 
Ł ó d ź, 6. 3. We czwartek o godz. 6 

wieczorem sądowe władze śledcze w 
Łodzi zwolniły z więzienia członka 
zarządu okręgowego Stron. Narodo
wego i kawalera krzyża walecznych 
Jana Szwajdlera oraz Jana Zielaka, 
także członka Stron. Narodowego, po
dejrzanych o współudział w dokonaniu 
zamachów bombowych na składy ży
dowskie W Łodzi 

J,ak obUczają, dotąd strajkuje około 105000 rob,otni,ków w kilkuset fabry'kach włó
kienniczych - Zabiegi w kierunku Ukwidacji, st'rajku - Napisy na murach miasta prze

ciw fabrykantom iydowski1m - Aresztowania 'podejrza'nych 
Ł ó d ź, 6. 3. - Pierwszy dzień 

ogólnego strajku Włókniarzy w Łodzi 
przeszedł względnie spokojnie. Od 
wczesnych godzin rannych przed po
szczególnemi fabrykami pojawiły się 
delegacje ' związkowe, zawiadamiając 
zdążają.cych do pracy na pierwszą 
zmianę robotników o proklamowamiu 
strajku ogólnego ,i namawiają.c do 

wstrzymania się od pracy. Między 
strajkującymi, a zwolennikami pracy 
w kilku punktach miasta doszło do 
zajść. Policja miszczyła zaświadcze
nia związkowe, któremi legitymowali 
się członkowie komisyj strajkowych, 
w kilku wypadkach. 

W dniu wczorajszym unierucho
mi<JlIle zostały wszystkie niema.! za-

kłady z wyjątkiem kilku większych. 
Zakłady Poznańskiego, Allart i Rou
sseau, Dessurmonta, Karolewskiej 
Manufaktury, Kreninga i Franciszka 
Ramisza były czynne całkowicie. W 
zakładach Eitinggona czynna była 
częściowo przędzalnia, podobnie przę
dzalnie częściowo czynne bYły w fa.. 
brykach B~ Hofl"JlChtera, Bar, .. 



cińskiego., I{indermana i Steinerla. 
Widzewska Manufaktura, SzajbleI' i 
Grohman, Geyer, Biderman, tudzież 
wszystkie inne najwiQksze zaklady zo
stały calkowicie unieruchomione. 

Zestawienia liczbowe zwiazków za
wodowych wykazują, że strajk w Ło
dzi objął 85 proc. wszystkich zakla
dów i robotników. Liczba zakładów, 
objętych przez strajk, wynosi 400, a 
liczba strajkujących około 72 tys. ro
botników. 

Wczoraj odbyły się narady miQdzy
związkowej komisji, która została za
wiadomiona, że we wtorek, dn. 10 bm., 
przybywa do Łodzi przodstawiciel mi
nisterstwa opieki społecznej, główny 
inspektor pracy, inż. Klott. We wto
rek, 10 bm., o godz. 12 odbędzie kon
ferencję z przedstawicielami związ
ków robotniczych. Na środę, 11 bm., 
zwolana została konferencja z przed-

Ustakny winę za strajk 
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stawicielami przemysłu i zwiQ-zków 
zawodowych, w celu ewentualnego za.
warcia dodatkowej umowy i %likwido
wania powstał-ego strajku. Na dzień 
dzisiejszy związki zawodowe zapowie
działy rozszerzenie strajku na cały 
przemysł włókienniczy, co zdaje się 
nie ulegać wątpliwości, albowiem 
wczoraj jeszcze około 5 tysięcy robot
ników z fabryki Poznańskiego wypo
wiedziało się za strajkiem. 

W okręgu przemysłowym łódzkim 
w ciągu dnia wczorajszego nastąpiło 
również dalsze rozszerzenie strajku. 
W Pabjanicach czynne były jedynie 
największe zakłady Krusche i Ender 
oraz "Dobrzynka". W Zgierzu czyn
nych było kilka średnich fabryk. Kon
stantynów, Zelów I Zduńska Wola cał
kowicie unieruchomiły przemysł. W 
Tomaszowie, z wyjątkiem dwóch fa
bryk, reszta była nieczynna. Wystano 

delegację d41 Moszcz.nlcy, by unieru
chomić tamtejsze wielkie zakłady En
dera, zatrudniające okolo 2 tys. ludzi. 
W Piotrkowie w południe strajk obj~ł 
jcdyną fabrykę włókienniczą Piotr
kowskiej Manufaktury, zatrudniającej 
1.500 ludzi. 

\Vedług obliczCli. związkowych, w 
okręgu strajkuje okolo 33 tys. robotni
ków, tak, że łą,czna liczba strajkują
cych w Łodzi i w okręgu sic;;ga cyfry 
okolo 15.000 ludzi. Zarówno w Łodzi, 
jak i w poszczególnych miastach okrę
gu wydane zostały zarządzenia, ma
jące na celu utrzymanie spokoju. Za
rządzono także pogotowie policji. 

Wczoraj na murach miasta Łodzi 
pojawiły się wykonane przez nioezna
nych sprawców napisy, zwrócone prze
ciwko fabrykantom żydowskim. 

Dokonano aresztowalI osób, podej
rzanych o fabrykowanie tych napisów. 

Ferje wielkanocne 
War s z a w a. (TeJ. wl.) Tego-

roczne f.erje wielkanocne ulegną skró
ceniu i będą trwały od 8 do 14 kwietnia 
włą.cznie. (w) 

Z dyplomacj'i 

; 

War s z a W a. (Tel. wł.). Min. Beck 
powrócił w piątek z Br':lksel~ d~ ~ar~ 
sza.wy. Rowizyta premJera l mlnIstTa 
spraw zagraniczny'~l Belgji van See
landa przewidziana jest na potowę 
marca (w) 

Z pruskiej rady 'pań'stwa 

O O ~Ia a o IUlie lia noitl 

B e r I i n. (Tel. wł.). Odbyło się po
siedr.enie pTUskiej rady państwa, na 
którem minister sprawiedliwości Rze
szy, dr. Guertner, mówił o "wymiarze 
sprawiedliwo,ści w okresach rewolu
cji" Na posiedzeniu przemawiał rów
"nież szef tajnej policji państw~w~j l 
prZyWódca SS. Himmler, przedstawia.
ją.c szczegóły organizacji tajnej poli
cji 

Polityka zagraniczna Anglli 
L o n d y n. (Tel. wł.). Odbyło się p().. 

siedzenie gabinetu brytyjskiego p011 
przewodnictwem Baldwina. Tematem 
obrad gabinetu były sprawy polityki 
zagranicznej. 

Dziwny strajk - Akcja związków zawpdowych - Co będzie - Oczywiste prawdy Koła polityczne brytyjskie utrzymu
ję., że rozmowy min. Edena w Genewie 
z min. Flandinem dotyczyły położenia, 
jakie powstałoby na wypadek embargo 
naftowego. 

Ł ó d ź, 6 marca 
Dziwny jest ten obecny strajk w 

przemyśle włókienniczym łódzkim. 
Takiego jeszcze nie było. Zawsze bo
wiem przedmiotoem zatargu były ja
kieś konkretne żądania robotników, 
zatrudnionych w fabrykach. Więc 
albo robotnicy żądali podwyżki płac, 
albo protestowali przeciw obniżkom, 
albo występowali przeciw jakimś 
krzywdzą·cym ich zarządzeniom admi
nistracji fabrycznej (strajk o niektóre 
przepisy regulaminu fabrycznego). 

Tym razem sytuacja przedstawia 
się zupełnie inaczej. Strajk ooocny nie 
jest spowodowany bezpośrednio kwe
stjami, obchodzącemi samych r41botnj
ków, lecz toczy Się w pierwszym rzę
dzfe o sprawy, w kt6rych zaintereso
wane są związki zawodowe. 

Bo o co właściwe chodzi? 
O t41, że na wielokrotne prośby 

~iQ-zków zawodowych, aby przemy
~iłowcy zechcieli zasią' ć z nimi przy 
jednym stole i ·pomówić o rÓŻnych 
nieporozumieniach, wynikających co 
chwila na tle stosowania przepisów 
umowy Zbiorowej, związki przemysło
we odpowiedzlały znowu odmownie, 
po raz nioewiadomo który. Taka jest 
bezpośrednia i najistotniejsza przyczy
na strajku obecnego i to jest zna
mienne. 
, A cóż z tego wynika? 

Przedewszystkiem to, że związki 
zawodowe robotników muszą od dłut
szego czasu odczuwać silny przypływ 
sił t wpływów, skoro odważyły się 
wezwać robotników do strajku o swo
ją własną, związkową sprawę. Kto zna 
stosunki w przemyśle łódzkim, ten 
wie, że jeszcze nie tak dawno temu -
może kilka miesięcy wstecz - związki 
zawodowe na każdym kroku mUSiały 
przekonywać się o swojej bezsilności. 

Wybuchł naprzykład zatarg w ja
kiejś fabryce na tle stawek płac. Fa
brykant twierdził, że jest w porządku, 
robotnicy, okazują,c ksią,żeczki obra
chunkowe, wołali, że otnymują mniej 
niż im się należy według umowy. Pod 
bramę. fabryki zja.wiają, się przedsta
wiciele jednego lub drugiego zwią,zku 
zawodowoego lub nawet delegaci kilku 
związków. Proszą. o zameldowanie ich 
do dyrektora administracyjnego, chcie
liby pom6wić z nim o nieporozumieniu 
z robotnikami, aby zorjentować si<;:, 
jak ta sprawa wygll!da. Po chwili wy
chodzi port jer i oświadcza: "Pan dy
rektor kazał powiedzieć, te ładnych 
zwiQZków nie zna i z obcymi ludźmi 
o sprawach robotniczych mówić nie 
będzie. Mote rozmawiać tylko z sa
mymi robotnikami." 

Przedstawiciele związków odcho
dzili i nawet przez myśl im nie prze
szło, by wezwać robotników dan-ej fa
bryki do strajku z powodu odmowy 
przyjęcia przedstawicieli związków 
zawodowych. Obecnie jest ta sama hi
storja, tylko na większą. skalę. Przed
stawiciele zwią.zków robotniczych 
zwrócili się do zwią.zku przemysłow
ców, na czele którego stoi żydowski 
senator łódzki Bajman. W fabrykach 
- mówią. - powstają cią,głe nieporo
zumienia na tle umowy zbiorowej. 
Może pan senator zechciałby przyjąć 
llas i porozmawiać o tych sprawach, 
żeby był spokój. , 

Pan senatoc przez swego woznoego 
czy innego funkcjonrurjusza kazał im 
powiedzieć! te: ..u. JDtł .-zyjemnoścl 

rozmawiać z przedstawicielami związ
ków", a rObotnicy, jeśli mają coś do 
powiedzenia, niech zwrócą się do 
swoich pracodawców. I oto przedsta
wiciele związków, które kilka miesię
cy temu nie miały odwagi przeciwsta
wić się jednemu lub drugiemu fabry
kantowi, przyjmują wyzwanie całego 
przemysłu, ogłaszają strajk i - jak 
dotychczas - robotnicy przystępują 
do strajku. 

To jest Jedna, niezwykle interesu
jąca strona tego, co się dZieje obecnie 
w Łodzi. A druga? 

Druga przedstawia się narazie bar
dzo tajemniczo i dość ponUl'O. Mimo
woli bowiem nasuwa się pytanie, w 
jaki sposób moie skończyć si, taki 
zatarg? Czy SkOllCZY się automatycz
ni-o, jeśli zostanie uwzględnione żąda
nie związków i przemysłowcy pod wo
dzą, p. Hajmana zgodzą się na odbycie 
\,"sp6Inej konferencji ze zwią,zkami ro
botników? 

Być może, że wtedy się SkOli.czy 
ten strajk - al~ bardzo prawdopodob
ne to nie jest. Związki nie zadowolnią 
się własny.m triumfem, lecz będ$ mu
siały uzyskać także coś i dla robotni
ków. Jeśli więc dojd?;ie do skutku 
wspólna konferencja, związki wystą
pią z cal," serją żądań, a puedewszJst
kiem domagać się będą wprowadzenia 
szeregu zmian do umowy zbiorowej. 
I wtedy może zaczą.ć się drugi -akt 
obecnego strajku - walka o konkret
ne postulaty robotnicze. 

Że na to się zanosi, o tem świadczy 

taktyka strajkowa, obrana przez związ
ki. Najpierw strajk częściowy, głów
nie obejmujący mniejsze fabryki, w 
których umowa nie 41bowiązywała.. 
Celem tego strajku jest zmuszenie 
drobnych, niezrzeszonych fabryk1lntów 
do podpisania zobowiązania, iż będl) 
w stosunku do swoich robotników 
przestrzegać warunków umowy zbio
rowej. A później strajk w wielkim 
przemyśle o zmianę niektórych posta
nowień umowy. ' 

• 
Strajki w Łodzi mają to do siebie, 

że zawsze są, długotrwale. Strajk o
becny także nie zapowiada. się krócej, 
niż inne - przeciwnie, wszelkie 41zna
ki wróż~, że b~dzie to jeden z prze
wleklejszych strajków. 

Dlatego dobrze będzie już tilraz usta
lić, ż-e odpowiedzialność Za ten strajk 
spada li tylkO na przemysłowców. 
Oni z całą ś\viadomością wywołali go 
swojem postępowaniem. 

I jeszcze jedno trzeba stwierdzić. 
Strajk ten wywołali żydzi z l1ośr6d 
przemysłowcćw łódzkich, gdyż oni 
stoją 11a czele zarówno wielkiego 
związku przemysłowców jak i jnnych 
zwiężków fabrykanckich. Przemysłow
cy nieżydowscy zostali postawieni wo
bec faktów dokonanych. Ten szczegół 
jest niezmi-ernie ważny, gdyż wynika 
z niego, że żYdowscy kierownicy prze
mysłu nie są zainteresowani wtem, 
by w kraju panował spokój socjalny ... 

Czyż to nie daje dużo do myślenia? 

Wiosna w "Szwajcarii Kaszubskiej" 
lV o.l~oUcy Pucka poj.a'ł",ily się j.u~ grou'f,ady ppal~ów 

i skowy,on.kólD 

l{ a r t u z y. (P AT). W t. zw. "Szwaj- S'l'omady szpaków oraz skowronków. 
carji ka,szubskiej" zaobserwowano 0- Na lrępie puckiej zaobserwowano licz
statnio niezwykłe o tej porze zjawisko ne ciągi wiosenne ptactwa, jak rów
licznych wyładowań atmoferycznych, niei przeloty ptactwa z okolic Antark
które trwało kilka godzin. Błyskawice tydy. Pod Rozewiem stwierdzono odlot 
były tak silne, że oswietlały cały hory- okazałych gęsi nowoziemskich, które 
zonŁ. Zjawisko uważane jest jako· za- odleciały na północ. Z morza zaś znik
powiedź wczesnej wiosny. nęły piękne maskonury. Te ostatnie 

W okolicach Pucka pojawiły się już ptaki towarzyszą. zwykle fokom. 

,------------.... ---------------
Zbiorą się rabini z całej Polski .... 

Zaleca Się oslrożność ... 
War s z a w a. (Tel. wł.) Minister,

stwo spraw wewnętrznych wydało o
kólnik do urzędów wojewódzkich, któ
re są lIlachodzone przez różne przedsię
biOl'stwa i firmy o zakupywanie i za
lecanie do nabywania rozmaitych por
tretów i wydawnictw, ażeby wszelkie 
prośby o popieranie tych wydawnictw 
były traktowane ze specjalną. rezerwą. 
Zalecanie ma następować w zupełnie 
wyjątkowych wypadkach. (w) 

Z Sejmu i Senatu 
War s z a w a. (Tel. wł.Y W pią.teI{ 

obradował Sejm i Senat. Obrady Se
natu trwały 38 minut. Przyjęto usta
wy, regulują.ce stosunek państwa do 
karaimów i muzułmanów. Następnie 
Senat ustalił plan dyskusji na przy
szły tydzicń. Dyskusja rozpocznie się 
ogólną debatę. w poniedziałek. 

Sejm obradował przez 55 minut. 
Pnyjął pięć ustaw drugorzędnego zu-
pelnie znaczenia.. (w) 

Polskie naf,eżnos'ci 
we Włoszech 

War s z a w a. (Tel. wtY W spra
wie odkorkowania zamrożonych należ
ności naszych firm we Włoszech 
Polskie Towarzystwo Handlu Kom
pensacyjnego porozumiało się z insty
tutem handlu w Rzymie, ażeby Illależ
ności naszych firm zostały przelane 
na specjalne konto kleringowe. Pla
cówki konsularne we Włoszech będą. 
przyjmowały i rejestrowały wsz·elkie 
należności polskie. (w) 

Co silę dzieje w G'recji'? 
w i e d e ń. (Tel. wł.). Jak donoszą. 

z Aten w piątek po południu odbywał 
się tam wybór prze\vodniczą,cego izby. 

Na 296 głosującY'ch, 142 głosowało 
na wodza yenizelist6w Sophulisa, 139 
na allltyvenizelistę Vozikisa, a 13 na 
przedstawiciela komunistów. 

Od głosowania wstrzymało się 
dwóch posłów. Poniewa:;; żaden z kan
dydatów nie uzyskał bezwzględnej 
większości, wybór będzie musiał być 
powtórzony. 

Zatmłe tcyjaśnienf.e pasta Duclła - W d 'niu U!chwa~a1łJia usta
wy a uboju ł"ytualM/um ~biay.ą s~ę w jednej a: synagog st·oUe:y 

rabini ~ całej PoollSki 
War s z -a w a. (TeJ. w1.) Na piąt- wał ministrowi o tem, a przyjęty przez "Komedja Francuska" 

kowem pOSiedzeniu komisji admini- ministra p. Duch już tego nie podkre- War s z a wa (P A T), 'V czwartek 
stracyjnej przewodniczący komisji dr. ślał, a otrzymawszy od ministra 0- w Teatrze Polskim odbyło się pierw
Duch złożył oświlłidczenie w sprawie świadczenie, przypuszczał, że jel5t ono sze uroczyste przedstawienie zespołu 
stanowiska rZQ.du odnośnie uboju ry- stanowiskj,em rzą.du. teatru "Comedie Francaise". Wysta
tualnego. Prasa ortod41k,syjna donosi, że w wiono sztukę Musseta "Nie igra się z 

Podczas czwartkowych obrad p. dniu, kiedy b~zie miała być uchwa.- miłościQ.", oraz Geraldy'ego "Wioelcy 
Duch oświadczył, że woedług oświad- lona ustawa o uboju rytualnym, zbio- chłopcy". 
czenia min. Raczkiewicza rząd w spra- rą się w jednej z synagog rabini z ca- Teatr wypełniła doborowa publicz
wie uboju rytualnego nie zajmuje żad- łej Polski, by ustalić, że ubój rytua.lny ność, przycz(lm wszystkie miejsca by
nego stanowiska. Okazuje się, że o- jest częścią. wiary. ły wykupione na parę dni przed pre
świadczenie to złożył min. Raczkiewicz Prasa żargonowa i częściowo socja- mjerą. Zjawili się przedstawiciele 
w imieniu własnem, a nie w imieniu listyczna atakuje P. P. S., że stanęła władz, oraz członkowie korpusu dy-
rz.ą,du. w jednym szeregu z antysemitami. 0- p!omatycznego. 

Nieporozumienie powstało stąd, że kazuie się, że pos. Sommerstein nie Artyści francuscy z pp. Brunot. 
p. Duch zwrócił się do seltretarjatu o zgłosił na posiedzeniu komisji wnio- Denis, Lafont, Jean Fabre, Jeanne SuI. 
rozmowę z min. Raczkiewiczem i pro- sku w imieniu mniejszości i wniosek ly na czele przyjmowani byli bardro 
sił o . . zakomunikowanie ~inis.trow.i, Ż~j taki ze względów regu!l.a:r:ninowyc.h gor~c~ i otrzymali wieńce, oraz wiele 
zalezy m? na. otrzymanlU odpowIEltdZl podczas ?-alszych obrad me będZIe i k.WIatow. Po przedstawieniu odbył 
w spraWIe stanOWIska rządu. Tym- mógł byc zgłoszony. (w) SIę w ambasadzie francuskiej rJ>..l,:t na. 
pzasem .sekretarjat nie zakomunikQ- . F_ ' ~z~ć zna.komi~ch ~~ , . 



1'. Józef Nowak z Jabłonnv. zasłużony 
dzialacz narodowy, kierown·ik orgamza
eyjny S tron. Nar. na powiat koniński, zo-

stał niedawno aresztowany. 

BOlszewicy hiszpańscy 
palą kościoł"y 

1\1 a d r y t. (PAT). W starym mie
ście uniwersyteckim AlcaI.a de K,ma
res, lewicowe żYWIoły radykalne pod
paliły dwa kościoły. Ogień zniszczył 
wiele cennych obrazów. Straty są. 
znaczne. 

Incydent na granicy 
czesko - węgie'rskiej 

P r a g a. (P AT). Jak podaj e czeskie 
biuro prasowe w czwartek rano doszło 
do incydentu na granicy czechosłowac
ko-węgiel'skiej w okręgu Feladice. 
Wojskowy patrol węgierski, złożony z 
6-ciu ludzi, wtargnął na terytocjum 
czechosłowackie. Na patrol ten na
tknęło się 2-ch czechosłowackich straż
ników c~lnych, z których jeden wy
rwał żofnierzowi węgierskiemu kara
bin i dał strzał w powietrze. Patrol 
węgierski cofnął się wówczas na tery
torjum węgierskie. 

W kr~e-m ~erdadelku 

Jak w przepnwieści... 
Sprawozdania Najwyższej Izby Kontro

li są prawdziwą kopalnią cennych infor
macyj o dzialalności różnych przedsię
biorstw pat'l.--twowych. 

Dostarczają one sporo materjału obcią
ża.iące~!'O niepl'awdopodohną wprof;t nie
kiedy gospodarkę tych instytucyj. które 
pieD1ędzmi pub!ic~nemi potrafią szastać 
na prawo i na lewo. Teraz też dobrze 
zrozumiemy, dlaczego tak opornie idzie 
akcja odetatyzowania licznych przedsię
biorstw państwowych. 

Zacytujmy parę faktów, zebranych 
przez łódzką .. Politykę Gospodarczą" ze 
sprawozdań N. 1. K: 

Pierw"zy fal{t dotyczy Państwowych 
Zaldad6w Przemysło\vo-Zbożowych, ujaw
niony w sprawozdaniu za 1931-32 r. Oka
zuje się. że czlqnkom rady administracyj
;nej i dyrekcji przed.siębiorstwa przy po
dTóżach służbowych, oprócz diet w wy,so
kości 50 zł za każda, dobę i zwrotu ko
sztów za hotele, wypłacano "ryczałty za 
różne wydatki" w wy'sokości 25 zł za kat
da, dobę. Poza tem likwidowano przejazdy 
w wagonach służbowych, przyczem - jak 
pisze N. I. K. - "byly nawet wypadki 0-
płacania w wagonach sypialnych dwóch 
miejsc dla jednej oso.by". Widocznie człon
kowie rady i dyrekcji nie lubili podróżo
wać samotnie. 

Podobna, wiadomość znajdujemy w 
sprawozdaniu za 1934-35 r., dotyc.za,cą roz
jazdów urzędnil(ów dyrekcji białowieskiej 
Lasów Państwowych, którzy delegowani 
do Warszawy, po zakończeniu spraw służ
bowych powracali do miejsca stałego za
mieszkania nie najbliższym pociągiem 
wieczorowym, lecz dopiero następnym po
ciągiem rannym, pobierając niesłusznie 
diety za przedłużony w ten sposób cz~ 
trwania delegacji. 

Szczei!"ólnie jednal, jaskrawa jest spra
wa .. podróży" całego przed, iębiorstw3 
państwowego. Chodzi tu o Państwowe 
Wyda wnictwo I{sią~ek SzkQlnych, które 
półtora roku temu przeniosło swą siedzi
bę ze Lwowa do v.' arszawy. a z dniem 1 
kwietni a rb. ma wrócić znowu do Lwowa. 
Koszt pl'z<'!lrowadzki do \Varszawy Wy-. 
niósł "podobno okolo 100 tysięcy złotych. 
powrót hędzie kosztował przes::lo 150 tys. 
zł, razem więc 250 tys. zł rzucono w błotu. 

Powód. dla którego Pań.'ltwowe Wy
dawnictwo Książek Szkolnych dokonało 
tak oryginalnego wypadu do Warszawy. 
w świetle infoł'macii. podanej przez .. 1 K. 
C." w~gląd'l dość charakŁerystyc7,nie. Oto 
czytamy w tern pi5mi e (z dn. 24. 1. br.) -

"dygnitarz. zamianowany dyrektorem 
PaJlstw. Wyd. K~iążek Szlwlnych, nie 
chciał ze wżględow mie i'zkaniowych opu
szczać Warszawy, wobec czego całe wiel
kie przedSiębiorstwo państwowe musiało 
opuścić Lwów. Zupelnie jak w przypp
wi..et;ci. o Mahom~ie i górze." 

Numer 57 = ORĘDOWNIK, niedziela, dnia 8 marca 1938 = Stron&! 

Zaostrzenie strajku szewców 
szukańczych macherek Żyda i, żądając 
wypłacenia należnych im za pracę pie
niędzy, niejednokrotnie zwracali się do 
Rajzmana o wymeldowanie ich z za
pomogi i przywrócenia normalnych 

S~ajA'uje na·dal 12 tysięoy ~eladniJk6w - Co dalej? warunków pracy, ale zawsze bezsku-
Ł ó d ź, 6. 3. Trwający od dwóch I jednomyślne stanowisko z przedstaw.i- tecznie. Rejzman oświadczył, że on 

tygodni strajk 12 tysięcy czeladników cielami robotników i oświadczyli, ze ponosi za wszystko odpowiedzialność 
szewskich i cholewkarskich w dniu godzą się na podwyższenie zarobków i będzie wiedział, ki€dy ma ich wy
wczorajszym wobec nieudan€j konfe- o 25 proc., natomiast kategorycznie meldować. 
rencji utkwił na martwym punkcie odmówili podpisania umowy zbioro- Wydaje się to napozór . nieprawdo
i narazie niema widoków na szybką wej. Po kilkugodzinnych naradach podobne, a jednak tak było. Raj~m,an 
jego likwidację. Strajk poza Łodzią inspektor pracy inż. Kakowski oświad- zarabiał grubo, nie płacą~ robotmkom 
obejmUje ośrodki przemysłu skórza- czył, że konferencję przerywa i nowe- za pracę, których ~atomlast opłac'3.ło 
nego w Kaliszu, Lutomiersku, Zgierzu, 0'0 terminu nie wyznacza, a interwen- państwo z funduszO'W przeznaczonych 
Tuszynie, Głównie, Strykowie i Skier- ~ja dalsza nastąpić może dopiero, gdy dla najbiedniejszej ludności. 
niewicacll. któraś ze stron wystąpi z odPowied-1 Jak już wspomnieliśmy, dziwną 

Wczoraj odbyła się konferencja. nim wnioskiem. jest rzeczą., że oddział Funduszu Pracy 
Mimo że poprzedni przedstawiciele Strajk wobec wytworzonej sytuacji znajdujący się w tym samym domu, 
cechu zgodzili się na podpisanie umo- postanowiono zaostrzyć i nie dopuściĆ nie zwrócił uwagi ~a popełn~ane os~u
wy zbiorowej, a trudności istniały je- do produkcji. Równocześnie związki stwa, zwłasz,cza, ze robotmcy, bojąc 
dynie ze strony zreszonych i niezrze- zawodowe postanowiły wysłać delega- się chodzić osobiście do stemplowa.
szonycb właścicieli składów, wczoraj cję do ministerstwa opieki społecznej. nia kart zapomogowych, nie zgłaszali 
na konferencji delegaci cechów zajęli się do urzędu, a karty do stemplowa-

Oszukańcze macherki żydowskie 
Spryl>ny fabryl~ałl!t naklanial pracujący·ch robotn4lk6w 
do pOTbiertania ~asiTlk6w ~ F undus~u Pra·cy, niTe W'!lJpla-

cając ';'nt, "" to nt,i!ejs,ce ~a'roobiJolnych pie'łłię~!1 . 
. Ł ó d ź, 5 marca 

Jak się dowiedzieliśmy z wiarogod
nego źródła, w żydowskiej fabryce 
pończoch Dawida Rajzmana (Łódź, 
Matejki 9), zatrudniającej około 100 
robotników, działy się liczne naduży
cia na niekorzyść Funduszu Pracy. 

Nadużycia te polegały na tern, że 
pomysłowy fabrykant żydowski, chcąc 
szybko dorobić się majątku, wyrobił 
w jakiś tajemniczy sposób p.rawo do 
zasiłków z Funduszu Pracy dla części 
pracujących u niego robotników, nie 
wypłacając im w to miejsce zarobio
nych tygodniówek. 

Jak stwierdziliśmy, pod koniec ub. 
roku pobierało zapomogę około 40 pro-

i .·, 

cent ogólnej liczby robotników firmy 
Dawid Rajzman. Między innymi po
bierały zapomogę szpularnia, skarpe
ciarnia i część wykończalni. Robotni
cy, obawiając się redukcji, która gro
ziła w razie odmówienia posłuszeń
stwa pomysłowemu Żydowi, musieli 
zgodzić się na ten wyczyn żydowski, 
pobierając bezpTawnie zapomogę. 

Anormalny taki stan trwał około 
4 mieSięcy i rzecz dziwna, że chociaż 
fabryka znajdowała się w tym samym 
budynku, co i urzQld Funduszu Pracy, 
wypł.acają,cy zapomogi, władze nie 
wpadły na trop nadużyć. 

NiektÓTzy robotnicy, zdają.c sobie 
sp.rawę z grożących im następstw 0-

,V Afryce północnej nastał okres "mrozów". Dowodzi tego i powyższe zdjęcie: Mie
szkańcy "górą" ciepło ubr3lIli, ale za;to "dołem" -' na bosaka. Snadź nogi mają Liie

wratliwe na zimno. 

nia zanosił "hurtem" z zarządzenia 
Rajzmana dozorca nocny Żyd. 

Ciekawe jest również oświadczenie 
Rajzmana, który powiedział do robot
ników domagających się wymeldowa
nia ich z zapomogi: 

- Nie bójcie się, ja już to wszyst
ko załatwiłem. 

Dodajemy jeszcze, że kombinator 
żydowski z tytułu niewypłacania za.
robków robotnikom jest im winien 
przeciętnie po 200 zł i więcej. 

Co na to wszystko czynniki miaro
dajne? 

Sprawa ubojU rytualnego 
War s z a w a. (Tel. wł.) We wczo., 

rajszych obrada-ch komisji administIra
cyjnej brał też udział wieemin. Kor
sak, który ni'e zabierał glosu. Przypu
szczają, że sprawa uboju rytualneg(' 
znajdzie się naj dalej w ciQlgu dwóch 
tygodni na plenum Sejmu. 

Prezes żydowskiego komitetu 0-
brony uboju rytualnego zwołał wieczo
rem nadzwyezajne posiedzenie komi
tetu, na którem postanowiono, aby w 
środę 11 bm. odbył się zjazd rabinów 
i przedstawicieli gmin żydowskiCh z 
całej Polski. Wczorajszy czwartek mi. 
nął wśród żydostwa pod znakiem t. zw. 
"postu Estery". 

A resz1owa:ni,a 
War s z a w a. (Tel. wł.) Władze 

bezpieczeilstwa dokonały w ostatnich 
czasach licznyCh aresztO\\·ail. Z po
śród 60 osób 40 pos tawiono w stan 0-
skarżenia z a.rt. 165 i 169. Zarzuea siQ 
im organizowanie zamachów terory
stycznych przeciwko Żydom w War
sza\"ie i koło stolicy. (w) 

W a r s z a w a. (Tel. wł.) Na terenie 
politechniki doszło do. zajść na tle 0-
płat akademickich. Uniwersytet jest 
nadal zamknięty, a władze bezpie
czeństwa aresztowały 14 studentów. 

K o n i n. (TeJ wł.) W dniu 2 bm. na 
terenie powiatu konińskiego policja 
aresztowała około 30 członków Stron
nictwa Narodowego. Powód areszto
wań nieznany. (rw) 

Czytajcie i abonujcie 
"Jlustrację Polską" 

Propaganda komunizmu 
"Płomyk", tygodnik dla dzieci i młodzieży, rozsadnikiem jadu komunistycznego 
Od pewnego czasu dał się zauwa- Polskiego "Ognisko". 

żyć wzmożony nacisk ukrytYCh czyn- Tygodnik "Płomyk" jest oficjalnie 
ników na propagandę komunizmu w propagowany we wszystkiCh sZkołach 
Polsce. polskich l traktowany" jako materjał 

Na terenie Łodzi poza dość częst.() uzupełniający naukę szkolną. A więc, 
urządzanemi porank~mi poezji komu- jest to pismo, na którem częściowe 
nistycznej propagandzie komunizmu kształci się najmłodsze nasze pokole
(chcemy Wierzyć, że nieświadomie) nie, maję.ce w przyszłości kierować 
przysłużył się także i Teatr Miejski, losami całego Narodu. Zdawaćby się 
wystawiając raz po raz sztuki pisarzy mogło, że kierownictwo tego pisemka 
rosyjskich o charakterze wybitnie pro- wytęży wszystkie siły (a tak być zre
pagandowym i demoralizującym spo- ~ztą powinno), ażeby swym młodocia
łeczeńsŁwo rdzennie polskie. nym czytelnikom dać strawę duchową 

Do sprawy Teatru Miejskiego w Lo- w myśl ideałów wielkiego, potężn€go 
dzi jeszcze powrócimy, potrącając zaś państwa polskiego. Tymczasem... ' 
o to, cheielibyśmy zwrócić uwagę czy- Tymczasem pismo to zupełnie jaw
telników, że fakt, o którym będzie m(). nie i otwarcie propaguje wśród naj
wa w niniejszym artykule, nie jest młodszych obywateli. . . komunizm. 
odosobniony i jest jednym z całej serji Brzmi to naprawdę niesamowicie. Jak
dobrze obmyślonycb ataków propa- to? Rząd robi gwałt (niedawne prze
gandowych, mających na celu szerze- mówienie ministra Raczkiewicza w 
nie komunizmu w Polsce. czasie obrad nad budżetem min. spraw 

Znany jest napewno wiQkszości CZY-j wewnętrznych), że Polsce w wysokim 
telników wychodzący w Warszawie i stopniu grozi niebezpieczeństwo ko
kolportowany po całej Polsce tygodnik munistyczne, że idea komunizmu sze
dla dzi~ci i mlod. zieży p. t. "Płomyk", rzona przez wro3'ie Polsce czynniki 
wydawnictwa. Zwił-zku N&ucq,clelstwa wżoca si~ do w5Zf.s~kich kom6ł:ek. na· 

szego życia społecznego, w drodze 0-
strożnego, ale systematycznego prze
nikania ich itd. 

Działaczy i emisarjuszy komuni
stycznych tropi się nieustannie i osa
dza w więzi€niach na długie lata., a tu 
odrazu tak jawne i bezczelne wy.stą.
pienie propagandy komunizmu i to 
gdzie? - w piśmie pl'zeznaczonem dla 
młodzi~ży i dzieci... 

Dziwnych jesteśmy teraz świadka
mi rzeczy. Swoją. drogą, trzeba przy
:.mać, że czynnil(i, kierujące propagan
dą. komunizmu w Polsce, dobrze ob
myśliły ten Chwyt. Ponieważ wśród. 
dorosłej generllicji utopje Zydów rosyj
skich nie zdołały się jakoś przyją.ć, a 
przynajmni€j ogarnęły znikomą tylk() 
część otumanionych i łatwowiernych, 
postanowiono uderzyć na młode poko
lenie, na naj młodszych, USiłując w 
kształtujące się dopiero umysły za.
szczepić wrogi wszystkiemu co polskie 
jad komunizmu. 

Nie chcemy być gołosłowni. lako 
dowód niech służy M. 25 tygodnika 
~~ .. ~ ~ JlIUIIWl pojiwi,ecoJl1" 



jest wyłącznie Rosji Sowieckiej. Rzę.
dy czerwonych satrapów przedstawio
ne są tam w aureoli nadczłowieczych 
wyczynów i bohaterstwa. Gloryfiko
wane jest każde posunięcie i każdy 
krok uczyniony przez rząd sowiecki. 
Z Rosji Sowieckiej robi się dla naszych 
synów i córek jakiś mit, jakiś symbol 
przyszłego doskonałego świata, każe 
się podziwiać i zazdrościć dzieciom 
sowieckim szczęścia przebywania w 
kraju takich olbrzymich i wzniosłych 
rzeczy. 

Oto mały wyjątek z nr. 25 "PłQmy
ka" z artykułu p. t. "Jak pracują w 
Z. S. R R" (list pioniera-skauta ro
syjskiego do angielskiego skauta): 

" ••• Tak, to wszystko prawda, ale 
my ~erwonl pionierzy rozumiemy, te 
nie wszystwo odran. Rząd nasz za
jQty jest teraz budownictwem pań
stwowem, wielkim przemysłem, ann). 
(wszak musimy mle6 silne wojsko dla 
obrony swej ojczyzny od wrogów ze
wnętrznych I wewnętrznych_.)" itd. 

A o jakich tu wrogów zewnętrz
nych chodzi? Czy przypadkiem Polska 
nie jest właśnie j~nym z tych wro
gów, zwalczających z całą. stanowczo
ścią. doktryny komunistyczne? Więc 
mamy pozwolić na to, aby nasze dzieci 
pełne były uwielbiania dla tej armji, 
która, być może, kiedyś w przyszłości 
zagrozi naszej ojczyźnie? Albo może, 
/Żeby same kiedyś wyszły na uUce z 
czerwonym sztandarem i, depcząc eałą 
naszą duchową. spuściznę przodków, 
śpiewały wespół z rozwydrzonymi ży
dziakami międzynarodówkę? 

Doprawdy, słów brak, aby wyrazić 
oburzenie, , jakie ogarnęło większość 
społeczeństwa polskiego na tak zu
chwałe i bezczelne propagowanie ko
munizI;nu wśród młodzieży polskiej 
przez wytdawnictwo "Płomyk". 

Jakie są. wyniki tej komunistycz
nej propagandy, najlepiej zilustruje 
poniższy fakt. 

Do naszej redakcji zgłosił się p. M., 
mmieszkały w Łodzi, który długi czas 
przebywał w osławionym raju bolsze
wickim i wkońcu po kilku daremnych 
próbach udało mu się zbiec do Polski. 
P. M. ma ośmioletniego synka, które
mu często opowi.aldał o strasznych 
przejściach, jakie musiał przeChodzić 
w bolszewickiej Rosji. P. M. stale pre
numeruje dla swego synka tygodnik 
"Płomyk" i teraz chłopiec, przeczytaw
s~ Dr. 25 "Płomyka" (jak nam opo
wiedział p. M.), zwrócił się do ojca 
z wyrzutem, że został kiedyś przez 
niego okłamany, gdy ten mu opowia
dał o barba.rzyństwach bolszeWickich. 
"Płomyk" pisze co innego, a jeśli tak 
pisze, to to musi być prawdą. 

Oto widać już począ.tki szatańsko 
obmyślonej akcji propagandy komu
nizmu. Syn już nie wierzy ojcu, syn 
jut ma w swej młodej głowie wizje 
Dnieprostrojów i MagnitogorJSków, już 
zaszczepiono mu w duszę jad idei Le
nina, Trockiego i całej plejady czer
wonych Zydów. 

Czy do tego potrzebne są. jeszcze 
jakieś komentarze? (D) 

Zmiany w kolejnictwie 
War s z a w a. (Tel. wł.) Dotycb

czasowy prezes dyrekcji kolei w Kato
wicach Rosser ma być przaniesiony na 
stanowisko prezesa. dyrekcji kolei we 
Lwowie. (w) 

Zakazany odczyt 
War s z a w a. (Tel. wł.) Wczoraj 

wieczal"em miał się odbyć w lokalu 
Stronnictwa Narodowego przy ul. Zło
tej 30 odczyt, zorganizowany przez 
sekcję akademicką o stosunkach w 
Łodzi, a prelegentem miał być red. Ha
łaburda. Policja rozwiązała z'ebranie, 
wyehodzą.e z założenia, że jest to wiec, 
niezgłoszony do komisarjatu rządu. 

Kraj domaga sIę zniesienia 
uboju rytualnego 

o s t r o w i e c K i e l, 6. 3. W dniu 
1 bm. pod przewodnictwem radcy Izby 
Rzemieślniczej w Kielcach p. Dz.iarma
gowskiego odbyło się zebranie Zw. 
Rzem. Chrześcijan przy udziale 150 
osób. Po załatwieniu spraw wewnętrz
no-organizacyjnych jeden z uczestni
ków zebranioa zgłosił wniosek, doma
gający się zniesienia uboju rytua.lne
go. Wnio,s.ek przyjęto jednogłośnie. 

Ł ód ź, 6. 3. Obywatele miasta Pod
dębic złożyli w zarzą.dzie miejskim 
szeroko umotywowany wniosek, do
magający się zniesienia uboju rytual
nego. Pod wnioskiem złożono 165 pod
pisów. 
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NIVEA 
Twarz I ręce pTetęgnowane NIVEĄ będq zawsze dosłateernTe ocfPOrtl" 

na uJemne wpływy zimna. NaJważniejszy składnik 
N/VEI .EUCERVr ,prawla, te Krem NIVEA wnika 
łatwo I głęboko w pory skórne - dlatego to 
nadzwyczajna skułecznołt. ~ 

Krem NIVEA zł 0.40-2,60 ~ .., 
ll4 16 Olelek NIVEA zł t ,00-3.50 PEBECO Sp6łka Akcrtna VI rOJJ~anil~'\..'{ 

Ważny krok 
w kierunku odżvdzenia handlu 
Zm-ganuowanie pl~cówki c1łr~eścijań.sldch kupc6w podró:Ut

iącychwJVars~aurie 

War s z a w a, 5. 3. - Z inicjatywy podróżująąch i przedstawicieli han
Rady Zrzeszeń Stowarzyszenia Chrze- dlowych Pl'zy.stą.piło 46 członk6w. Po 
ścijańskich Kupc6w podróżujących i przyjęciu UChwały, stwierdzającej zaIo
przedstawicieli handlowych, skupiają- ,żenie ()J',ganizacji, dokonano wyboru 
cej st()warzyszenia chrześcijańskich członków za,rzą.du komisji ,rewizyjnej i 
kupców .podlró~ujących w Poznaniu, członków sądu koleżeńskiego. 
Byd.8"Oszczy, Katowicach, Grudziądzu, . Prezesem warszawskiej placówki 
Gd)'ui i Łodzi, utworzono organizację Stow. Chrześc. Kupców Podróżujących 
chrześcijań·skich kupców podróżują- został p, Fl'anciszek Rathmann z War
cych i przedstawicieli handlowych w szawy, ponadto weszli w skład zarządu 
Wa-rszawie. pp.: Karol Żółt<>wski, Jan MueIler, 

Posiedzenie odbyło się w sali kon- Adam Starkiewicz, Kłoskowski, Luczyń
ferencyjnej w hotelu Bristol w Wa,rsza- ski, Edmund Guze, Heinrich, Podlgórski 
wie. Zagaił je prezes rady Zrzeszeń i Zbrożek, oraz jako stały delegat do 
chrzecijańskich kupców podróżujących . Rady Zrzeszeń p. W8Irski. 
p. Kazimierz Piechocki z Poznania. Re- Doniosłą inicjatywę, która wyszlapo 
lerat o konieczności zorganizowania drobiaZlgowem przygotowaniu z inicja
chrześcijańskich kupców podlr6żują- tywy chrześcijańskich kupców podr6żu
cych na terenie Warszawy wygłosił re- jących ziem zachodnich przyjmie chrze
daktor "Kupca - Świata Kupieckiego" ścijańskie społeczeństwo polskie z wiel
p. Jan Brzeski z Poznania. Na prze- ką .raoością i uznaniem. U progu tej 
wodlniczące.go obrad powołano p. Neu-I pracy organizacyjnej,' podjętej w imię 
manna z Torunia, odżydzenia handlu w Polsce, towarzy-

Na zebraniu organizacyjnem Sto- szą tej inicjatywie' życzenia zbożnej 
warzyszenia Chrześcijańskich Kupców pracy. R-r. 

Likwidacia zatargu 
w przemyśle węglowym 

Kom,i.sia arbritra~owa titraluma,la wot,yclłic~aIłQwe warunki plac 

War s z a w a, (PAT). W dniach 5 i nym w obowiązują,eej dotychczas umo-
6 b. m. toczyły się w ministerstwie o- wie o warunkach pracy i płacy oraz w 
pieki spoI. pod przewodnictwem głów- umowach lokalnych. J~dynie co do ka
nego inspektora pracy p. dyr. M. Klot- palni Warszawskiego Towarzystwa 0-
ta Obrady nadzwyczajnej komisji roz- 'rzeczenie przewidziało z uwagi na 5y
jemezej dla przemysłu węglowego Za- tuację gospodarcz/l. pewne możliwości 
głębia Dąbrowskiego i Krakowskiego. nieznacznej obnLżki staweł płac pod 

W toku pierwszego dnia obrad ław- warunkiem jednak, iż Warszawskie 
nicy ze strony pracodawców uchylili TOWM'zystwo zobowiąż.e się dQ nieprze
się od udziału w wydaniu orzeczenia., .prowadzania Koncentracji i masowych 
wobec czego automatycznie wył~zeni !redukcyj. 
zostali również ławnicy ze strony ro- Orzeczenie nadzwyczajnej komisji 
botników. . rozjemczej wchodzi w życie i obowią.-

W tym stanie rzeczy orzeczenie zuje od 1 marca 1936 r. do dnia 31 ma
wydała nadzwyczajna komisja rozjem- ja 1936 r" a w razie niewymówienia 
cza w składzie przewodnicz~ego oraz na miesiąc przed tym terminem prze
pp. wiceprezesa <Sądu okręgowegO w dłuŻR się na następny kwartał. 
WarSZAwie Z. SitniokJego i naczelnika Orzeczenie nadzwyczajnej komisji 
wydziału min. przem. i h8Jldllu Z. Kor- rozjemczej dla Zaglębia Dąbrowskiego 
saka, jaJko delegatów, wyznaczonych i Krakowskiego wraz z orzeczeniem 
p,rz.ez ministrów sprawiedliwości oraz komisji polubowno-a,rbitrażowej w Ka
przem. i hand.Ju. towicach, które decyzją p. ministra 

Orzeczenie nadzwyczajnej Komisji opieki społecznej zyskało moc obowią.
rozjemczej, które objęło wszystkie zującą dla przemysłu węglowego na 
wię.ksze kopalnie węgla zagłębi dą.- Górnym ŚlęJSku, oznacza. całkowitą 
browskiego i krakowskiego, utrzymało likwidację zatargu w górnictwie wę
płace robotników na ,poziomie ustalo- glowem w Polsce. 

Dotacja B. G. K. 
War s z a w a. (PAT.) Dowiaduje

my się, że Bank Gospodarstwa. Krajo
wego przekazał 300 tysięcy złotych na 
rzecz naczelnego komitetu uczczenia 
pamięci marsz. 1 ózefa Piłsudskiego. 

Poiarfabryki kon~ 
W Królewcu 

Królewiec. (PAT). W nocy na ł 
marca spłonęła w porcie Piława wybu
dowana jesienią. r. 1935 fabryka kon
serw z ryb morskich. Pastwą płomieni 
padły wielkie zapasy gotowy>Ch }mn. 
serw oraz oliwy, przyczem wybuchy 
zbiorników z oliwą. wywołały panikę 
wśród okolicznej ludności. Wskutek u
nienlchomienia fabryki 120 robotni-
ków uł4'aciło prac, ' -

P'rof. Jeze 
\, nie mo~e wykładać 

P ary Ż. (PAT), Studenci znowu nie 
dopuścili dziś do odbycia. wykładu 
pro!. Jeze'a. Na korytarzu wydziału 
prawnego wynikła bójka. 

Sytuacja w Grecji 
A t en y. (PAT). Prasa podaje, że po 

wyborze przewodniczą,cego izby, co n.IL
stąpić ma w dniu dzisiejszym, król po
wierzy Sofulisowi, przywódcy partji li
beralnej, misję utworzenia nowego 
rządu. Jak przewidują. dzienniki, Sofu
lis odmó'.'!ił przyjęCia misji, a wówczas 
podjęta będą wysiłl{i w celu utworzenia 
'rzą.du neutralnego prawdopodobnie pod 
przewodnictwem Demerdzisa. Niektóre 
pisma wymieniają również Michalako
pulusa, inne zaś Metaxasa. 

Konfiskata "Głosu" 
W Poznaniu uległ konfiskaJCie ty: 

godnik Polskiej Myśli Narodowej 
"Głos" za końcowy ustęp artykułu 
Stanisława Czekaja p. t. "Kasprowy 
szczyt .radosnej twórczości". 

Tygodnik "Głos" zamówić można 
pod adresem: Poznań, św. Marcin 65. 
Prenumerata miesięczna 70 gr, kwar. 
talna 2 zł. Abonament wpłacać można 
za pośTlednictwem przekazów rozra
chunkowych. 

Proces O naduiycla służbowe 
P o z n a ń, 6. 3. Przed sądem okrę

gowym w Poznaniu odpowiadali dwaj 
b. urzędnicy izby skarbowej w ~ozna
niu, a mianowicie Józef Kurek I Leo
nard Jankowski. B. urzędnicy oskarże
ni sę. o nadużycia służbowe w czasifl 
urzędowania. Rozprawa trwa. 

Huragan halny 
Nowy Targ. (PAT) Niezwykle 

silny huragan halny, który w tych 
dniach przaszedł nad podhalem, wy. 
rzą.dził znaczne szkody zarówpo w Za
kopanem, jak i w najbliższej okol~cy. 
Ucierpiały zwłasz.czs. lasy w WIelu 
miejscowościach. Na obszarze ok. 450 
morgów huragan wyłą,mał przeszło 
3.000 drzew. Obecnie '8nergicznie przy
stą.piono do U5Uwania zwałów leśnych, 
by zabezpieczyć lasy przed zarazę. kor
nika. 

Niezwyk ła uroCzystość -
W Słonimiu 

S ł o n i m. (PAT.) Z okazji święta 
mahometańskiego "Kurban Bajram" 
duchowny Iman Kambier Smolski o.d
prawił uroczyste modły w meczeCIe, 
poczem dopełniona została ofia.ra 
przez ub6j była na dziedzińcu n:tecze-
tu. Mięso ofiary zostało podZIelone 
między uboższą ludność tatarską w 
Slonimie. Uroczystość ta ściągnęła 
do świątyni całą. ludność tata.rską. 
Słonima. ------
11L 

~~~------.--~---------
Jak wiadomo, referent budtetowy p~ 

s.el Micdziński wyraził nadzieję, te, skoro 
ostatni komunikat Stronnictwa Narodo .. 
wego (w trzech cZlWartych --' skonfisko
wany!) tak mocno zWil"acal się przeciw 
propagandzie komunistycznej, niema jut 
powodu po temu, by politylm zagraniczna 
rządu nie doznała poparcia Stronnictwa 
Narodowego. 

\Vięc to wal~a a<bozu naTodO'wep:o z ko
munizmem jest nQ;wościa w Polsce? JI, 
nam się zdawało, że obóz narodowy jest w 
zwalczaniu komunizmu czynnikiem głów .. 
nym i głównie go paraliżującym ... 

A jak a to polityka zagraniczna: 
rządu miałaby doznać poparcia obozu 
narodowego? Czy ta, którą "Gazeta Pol .. 
ska" określiła: "prorosyj'Ska i antyrosyj .. 
flI'ka ora'Z ,prO'Iliemiecka i antyniemiecka"? 
Moteby to jednak najpierw nieco jaśniej i 
ściślej sformułować .... 

Jeteli o na's chodzi, niech nam nikt nie 
wetrnie za zle, że nie widzimy tadnego 
powodu, by czujność wobec propagnndy 
komUnistycznej u nas i w szerokim świe
cie miala zmniejszyć czujność naszą, 
zwróconą ku Niemcom i w najwytszej 
mierze niebezpiecznej akcji propagando. 
wej i robocie konspriacyjno - organiza~ 
cyjnej wśród Niemców w pań'Stwie p(}ł .. 
skiem. 

Nie zwykliśmy naszej poUtyki w stQ .. 
sunku do dziejowych zagadnień dosto
sowywać do - sezonowych nastrojów f' 
flUktuacyj. Walka z komunizmem, z ty .. 
dc·stwem i z masonerją nie zamyka nam 
ócz na naród niemiecki, dątenia jego wie
kowe, wzrost jego siły i zwartości we
wnętrrnej, umontowa.nie olbrzymiej potę .. 
gi rmi1it8iTnej. Jeżeli kto. to naród nie .. 
miecki i jego działalność poJlityczna nie 
nadaje się na przedmiot politycznego poe. 
tyzowania. 

__ e .c .J 



Fakty 
historyczne 

Od długoletnieg:o preze·sa. iY. klubu 
parlamentarnego posłów i senatorów 

. narodowych prof. S t a n i s l a w a 
G ł ą b i 11 s k i e g o otrzymujemy pi
smo na·stę,pują;ce: 

SzanG\\" n~: Panie Reda.ktorze! 
D~rs kus.ia prasowa nad przemówie

niem pana ministra spraw wewnętrz
nych Raczkiewicza nie była wyczerpu
jąlCI\. - z powodów uozumiałych. Wo
bec tego jednak. że powtarzają si ę nie
ustannie za.rzuty. iakoby Stronnictwo 
Narodowe, a wzgl ę dlnie poprzedni Zwią
zek Ludowo-Narodowy, nie uczyniły 
nicze.':'o dla P'l'zygotowanła armji pol
skiej ' i odznaczały się tylko żą.dzą uj~
eia władzy w swe ręce, poCZ1\lwam się 
do obowiązku dla oświetlenia tych 
spraw przypomnieć fakty hi,gtoTyczne 
z naszej niedawnej przesz/ości: 

. W drugiej ' połowie paź.dzi erni.ka 
r . 1918 powstał z inicjatywy Rady Re
gencyjnej PQ<:1 hasłem jej paźd!zierni
kowego orędzia o zjednoczeniu i nie
podległości Polski z wła.snym dostępem 
do morza pierwszy niezależny gabinet 
polski pod przewodem Józefa ŚwieżY)'I
skiego, w którym przewagę mieli de
mo~raci narodowi tylko dlatego, po
niewa.ż s<>cjaliści i ludowcy, którzy 0-
świadczyli się byli za stworzeniem ko
alicyjqego gabinetu. w chwili obsadze
nia tegoż na.gle wyoofali się .,naTazi e" , 
nie występując w zasadzie przeciw ga
binetowi. W gabinecie tym przystą
piła rada ministrów natychmiast do 
obrad nad o~ganizacją armji narodo
wej i nad ustawą o powszechnym obo
wiązku słuŻ!by wojskowej'. Ustawa. ta 
na podstawie wnios.ków ówczesnego 
szefa sztabu Tadeusza Rozwadowskie
go została już w dniu 28 paździe.rnika 
1918 uchwaloną i następnie w "Dzien
niku Praw" ogłoszona. 

Gabinet Jędrzeja Moraczewskiego 
nie chciał ustawy tej w życie wprowa
dzić, wslrutek czego po Z'ebraniu si~ 
Sejmu Ustawodawczego Związek Lu
dlowo - Na·rodowy już w dniu 2"2 lutego 
1919 zgłosił nagły wniosek AleksandTa 
Skarbka i tow. o zarządzenie poboru 
sześciu roczntków (u.rodzonych w 0-
kresie 1891 - 1897), celem utworzenia 
armji, zdolnej do obrony kraju. 

Pil'zeciwko temu wnioskowi. wystą
piła l~wica socjali:styclina, 'a. mówca jej, 
Jędrzej Moraczewski, zbijając w Sejmie 
moje 8Jrgumenty, wywodził, że "miUta
ryzm już się przeżył", że "wa.l.ki. jakie 
SLę rozgrywają, uważa za dop·alanie się 
niedo.pałków po wielkim pożarze, . że 
Polsce ' zapewnią bezpieczeństwo tylko 
,.reformy społeczne" i milicja ludowa 
(która okazała się najbardziej niebez
pieczną dla mienia i życia obywateli): 
Za naszym wnioskiem oświadczyli się 
jednak włościanie z wszystkich stron
nictw i clIzięki temu wniosek został u
chwaJony w komisji , a w dniu 7 marca 
w Sejmie. Dopioero przy trzecie m czy
taniu lewica wycofała sie z swej opo
zycji, widzą,c, że nawet radykalni chło
Pi ja opuścili. 

Drugi zarzut o naszej rzekomej tą
dzy wŁadzy zbijaja dostatecznie dzieje 
rządów w Polsce przed majem r. i926. 
Jeżeli wyjątkowo zasiadaliśmy w rzą
dzie, to czyniliśmy jedynie dla położ.e
nia kresu anarchji finanso.wej. a nie 
dla władJzy. Po upadku gabinetu Wi
tąsa w jeSieni r i921 zostałem wezwa
ny przez ma.rszałka Se.imu Trą.mpczyń
skiego do utworzeni.a gabinetu celem 
ll.'POl'z.ądkowa.nia fin a nsów . Oświad
czyłem wówczas, że gotóW' jestem pod
jąć się tego zadania jedynie pod wa
:runkiem, że dla mojego prog.ramu fi
na.nsowego będ.ę. miał ~góry zapewnio
na. większość. Gdy na posiweniu ko.n
wentu senjorów Stronnictwo L..u(}lo.we 
.zastrzegło sobie .,wolna rę.kę". powie
działem. że to mi nie wystarcza i pro
ponowanej mi misji nie przyjąłem . 
Nikt też z naszego stronnictwa nie re
flektował na objęcie stanowiska mini
stra spraw wewnętrznych ani prezesa 
Radly Ministrów nawet w tYCh wyjąt
ko.wych wypadkach, w których wzięli
Imv udział w utworzeniu gabinetu 
(1923 i i925). 

Gdy w kwietniu r. i926 klub soeja
listyczny niespodziewanie uchwalił 
wycofać sie z gabinetu koalicyjne.go., 
pro.silem imieniem większości Sejmu 
na konferencji u marszałka Sejmu Ra
taja ówczesnego prezesa gabinetu 
SkIrzyńs.kiego i ministra. spraw we
wnętrznych Ra.czkiewicza., aby zatrzy
ma,li ~w.. stulQwiska ... ~m gabi-
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amo O W O~ I na I~ ! 
Samolot unosił slę na WY'sokości 7000 stó'p i kiłk.a razy o'krążył miasto - Ludność 

stolicy pochowała się do schronów 
A dl g A b e b a. (P AT). Trójsilniko

wy samolot włoski, ktÓlry ukazał się 
dziś zrana nad stolicę. wkrótce powró
cił. Ludność ukryła się w schronach 
poza miasł:lm. Samolot unosU się na 
wysokości 7000 stóp i kilka razy 0-
krą,żył miasto. Kilka razy strzelano do 
samolotu z dział zenito.wych, poczem 
znikł on z h Ol'yzon tu. 

R z y m. (P AT.) Agencja Stefa.ni 
donosi z Asmary: ' Książę Spoletto, 
który wraz z księciem Bergamo był o
becny w czasie bitwy w J}rowincji 
Scire, J}0wrócił do Asmary, a stamtąd 
uda się do Massaua, gdzie obejmie do- ' 
wództwo flotylli na morzu Czerwonem. 
. Rzym. (PAT.) Agencja Stefan i 

donosi z Makalle: Milicja faszystow
ska, rozlokowana na Amba Aladżi, po
chowała. ciała dwóch oficerów Eure
pejczyków na służbie negusa, którzy 
ra:nni w bitwie na Amba Aradam i po
rzuceni przez uciekających AbisyllCZY-

ków, zmarli z pragni.enia. 
Adis Abeba, (PAT.) Według 

wiadomo.ści nieurzędowych, samoloty 
włoskie bombardowały dziś kwaterę 
następcy tronu' w Desje. Wśród z'9.bi
tych są dwaj obywatele greccy 

A d i s A b e b a. (Tel. wł.). Według 
źródeł fTancuskich, lo.tnictwo włoskie 
rozwija wydatną działalność w kienm
ku Desje i prowincji GodŻam. Samolo
ty włoskie zbombardo\vały szereg 
miejscowości, położonych w odległśoci 
150 klm na południe od ' jeziora Tsana.. 

Arlgielskie źródła: p1"zyp1liSzczają, że 
marsz. ' Badoglio. pragnąc wyzyskać 
swe zwycięstwa, zechce rzucić rucho
mą kolumnę w kierunku Adis Abeby. 
W prowincji Tembien trwają jasz·cze 
operacje, o<:'zyszczają,ce teren z nie
przyjaciela. 

W Adis Abebie przeczą. wiadomo
ściom włoskim o rozbiciu wszystkiCh 
armij z wyjątkiem wojsk rasa Nasibu. 

E[ha ataku samolotów włoskich 
na ambulans angielski 

Co móu.-i 'l'łaoc.~''''y świadek ataku - S1.~m·ga ..:łbisYJł.:ji .do Ligi 
.1\Tffrodó'U' 

L o n d y n. (PAT) . Korespondent 
Reutera pOdaje z Dessje, jako naoczny 
świadek, następując~r opis ataku samo
lotów włoskich na ambulans angi~lski: 

Dr. Melly dokonywał właśnie zawi
łej óperacji Chirurgicznej w gabinecie 
ehirurgicznym lazaretu polowego, gdy 
samolot włoski zniżył się i rzucił 
pierwszą bombę na plac oznaczony 
znakiem czerwonego krzyża. Sztandar 
brytyjski unosił się nad wszystkiemi 
namiotami. a ,\"Szystkie samochody o
patrzone były w flagi czerwonego 
krzyża. Bomby poczQły opadać jedna 
po drugiej. Korespondent Reutera 
'~az z innemi rzucił się na ziemię, po
CIski pękały dokoła, szerząc śmierć i 
zniszczenie. Trwało to blisko pół go
dziny. 

Gdy uciszyło się, dziennikarz angiel-

ski :!auważ~-ł chiru~'gów, dokonywują
cych przy ś ,,"'ietle lamp elektrycznych 
amputacji nóg d"'Olll ranionym przez 
pociski bombowe. Dwunastu ranio
n:y'ch jQczało obok zniszczonycb namio
tów; żądająe pomocy, której nie można 
było im udzielić z braku sił ludzkich. 
\Vszystkie samochOdy użyto natych
miast dla myalmacji ambulansu. Dr. 
Mellr t\,·ierdzi . że około 50 osób odnio
sło. rany. Cesarz telefonował do dr. 
Melly natycllmia.st po otI'z~-maniu re
lacyj, ofia.rowując ",,,zelką pomoc. 

A d i s A b eb a. (PNI:.) . Rząd abi
sYllski prze!'Jał do !'ekretal'jatu gene
ralnego Ligi ~arodów telegraficznie 

. skargę następują·.cf,l: Dnia 4 marca 
po południu samolot włoski nr. 62 po 
zbollibardowan iu nie )woni on ego mia
sta Quoram i· zabiciu kilku osób cy-

wilnych, udał się w kierunku a.mbu
lamsu Czerwonego Krzyża brytyjskiego 
w odległości 3 km od najbliższego P?" 
sterunku wojslwwego. Po dokonanIU 
9 okrażeń z niedużej wysokości zrzu
cono z samolotu około 40 bomb, które 
Zabiły 3 osoby, raniły ciężko 4. Wobec 
ponownego. barbarzyńskiego bombar
dowania ambulansu Czerwonego Krzy
ża, dokonanego z premedytacją, rząd 
abisyński ponawia swój ·uroczysty pro-
test. Podpisano: Henli, minister . 
spraw zagranicznych Abisynji. 

Echa puczu w Japonj'i 

HIROTA 
od roku 1934 minister spraw zagra
nicznych Japo.nji otrzymał polecenie 

stworzenia nowego rządu. 

T o k i o. (PA T). Członkowie najwyż
szej rady wojennej generałowie Araki, 
Hayaszi, Ahe i Mazaki · zostali p!l"zenie
sieni w stan spoczynkU. Również 0-, 
trzyrnali dymisję minister wojny gen . 
!(awasziwa i dowód~a armji kwantun
s}(iej gen. Minami, którege stanowisko 
obejmie gen. Ueda; dotyehczasowy za I 

stępca szefa sztabu generalnego. 
Oczekują. powszechnie dalszych do

niosłych zmian personalnych w korpu
sie generalskim. BezpośTedni przy
wódcy powstania oficer,skiego mają 
zostać pociągnięci do odpowi·edzialno-
ści. . 

To k j o. (PAT.) Urzędowo ogłoszo
no: '" powstaniu dnia 26 lutego brało. 
udz.iał ogółem 1560 wojskowych, w 
tell) z ::3 pUłku piechoty gwardH - 60, 
z 1 pułku piechoty - 400, z 3 pułku 
piechoty - 900 i z 7 pułku art yl erj i -
200. \Ysz~'stkie te pułki należą do gar
nizonu tokjj sk iego. 

Te·rmin WYborów we Francji 
p a ryż. (P ~\ T). Wybory do izby de

putowanych ,"vvznaczo.no na 26 kwiet
nia w pierwszym terminie, a na 3 ma-
Ja - wybory ściślejsze. . 

Przed witellkim krokiem 
Hitl'e'ra 

P ar y ż . (PAT.) Havas donosi z 
Berlina: Rola polityczne oczekują, że 
w nadchodzącą sobotę lub w ponie~ 
działek n-astąpi wielki krok polityczny 
zą :;;trony kanclerza Hitlera. 

Pożar teatru w Nicei 
N i c e' a. (P A T.) Po p.rzedstwieniu 

Pi~.Bciarze belgijscy na dworcu poznańskim. galowem, zorganizowanem przez miej-
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ oc~ąpms~pozaB~ą~~ru~M~ = ---- ~ ---- no de Eldor.ado" wybuchł pożar, którY 
necie. Spotkałem się jednak ze sta
nowcza odmową. Prezes Skrzyński 0-
świadczył, re może pozostać tylko do 
i maja, minister Raczkiewicz zaś 0-
świadczył. że pozostać możę najdal~j 
tylko do 3 maja. Ta odmowa była 
przyczyną, że musieliśmy t.e najważ
niej:sze stanowiska obsadzić innymi 
mężami. Tak -przyszedł clio skutkJu ma
jowy g.abinet Witosa 

Ale żądzy władzy i przy tej sposob
ności nie okazaliśmy, bo mieliśmy i 
IIli8Imy to przekonanie, że progIfam pań
stwa na.roOOwego tylko w oparciu o 
"' łasną większość zdołamy zrealizować . 

Lą.czę wyrazy poważania 
STA!NISŁA W GLĄBINSKI. 

{;wów, w marcu 1936. 

oa r.a.keji: Od sW71e Jl'!'ZY
~~ CI06mY, pjsaJi o org8lnizow&-

niu w okresie wojny światowej pols kiej częściowo zniszczył gmach teatru. Po 
siły zbrojnej w Rosji rewolucyjnej, dwug:odzinnych wysiłkaCh straż ognio
który to wysiłek forsowany był przez wa opanowala płomienie. Ofiar w lu
żywioły narodowe, a paraliżowany dziach nie było. 
przez t. zw. demobatów i soojalistów. ponrzeb małz'onkl' oreten występujących w roli "piłsudczyków ". t '~ •. ... 

Przypominamy ponaato uwagi nasze denta do tronu rosyjskiego 
o armji ,polskiej we Francji. K o b u r g. (PAT.) Zwłoki W. Ks. 

JeżeM chodzi o "żącllzę władzy", to Wiktorji; małżonki pretendenta. do 
fakty z nied,alekiej przeszłości dowo- tronu rosyjskiego, W. Ks. Cyryla, zło
dZlą, że obóz narodowy miał ,,1.ądzy" tej żono do grobów rodzinnych domu 
nie za wiele, lecz za mało. Owcze sny Sachsen-Koburg-Gotha. 
Zwi~ L~do~o - Narodowy wciąż ~ię W pogrzebie, poza najbliższą ro
pośW1ęcał l .roblł ustępstwa na rzecz m- dz'iną zmarłej, wzięli udział m. in.: 
nych pa.rtYJ,. byleby. r.atow1l:ć s~a;rb, u- krółowa-wdowa Marja rumuńska, b. 
tZ:Z1m~. ~ła~l\\'ą. hnJępohtykl zagra- król bułgarski Ferdy-.o.and, b. kr6lowa. 
nlczneJ l Jaki takl ład w~nętrzI?-Y: grecka. Elżbieta, książę Sachsen-Ko

Obóz na.rodowy ~lLe1ł WCl~.~: bm'g-Gotha, rosyjscy wielcy książęta 
stQpstw tych koszta poh.tyez.ne w OPl.nJl! Andrzej iDymitr, W. Ks. Mecklenburg
publicznej, a teil'a l dekJ.a.m~ się et je- SehWlM'in ora. b.. iD:faDt hiszpa.ńsk.i z 
gO nadmiarze "ż1tctlzy; wł~"_ m,ąJżo$~ - - - '-'.~--"-- , .!...--



Krwawy odwet 
Zwykły może to zbieg okoliczności, 

8. mOże staranna reżyserja, w której 
celUje nie od dziś reżim faszystowski, 
że marszałek Badoglio zaclJał ostateczny 
cios armjom północnym Abi,gynji w 
dniu 29 lute.go; - w dniu. który w ka
lendilJrzu powtarza się tylko co cztery 
lata, a przed czterdziestu laty stał się 
dniem pog1I'omu włoskiej ekspedycji ko
lonjalnej w Etjopji. 

"Sabato, 29 febbrairo, = te mi slowy 
rozpoczyna się oficjalny raport o klęsce 
aduańskiej Włochów w roku 1896 - il ge
nerale Baratieri decise improvissamente 
l' azione contro le posizioni avanzate 
degl.i scioani verso Adua" (t. zn. - w nie
dzielę, 29 lutego, generał Baratieri zarzą
dził nagle podjęcie działań wojennych 
przeciwko wysuniętym pozycjom Szoań
ezyków w kierunku na Aduę). 

Wspomnienia klęski wywoływały 00 
tej pory rumieniec wstydu na każdej 
twarzy włoskiej. Szcze-gólnie zaś w 0-
statnich latach, kiedy faszyzm bardzo 
silnie rozbudził uczucie dumy narodo
wej. 

Bolesne wspomnienie P'l"zestaje od
tąd istnieć I Jest to zasługą włoskiego 
żołnierza, który w dniu 29 lutego zmie
rzył się w Tembien z armjami abisyń
skiemi, - wojownikami rasa Kassy i 
rasa Seyuma i Imru. 

Po zajęciu Amba Aradam przez kor
pusy I-szy i III-ci nastą.piło rozszczepie
nie sił. Pierwszy korpus dalej nastę
pował na uchodzące wojska rasa Mu
lugheta. Nadspodziewanie łatwo uda
je się pierwszemu korpusowi dotrzeć 
do Amba Aladżi, opanować masyw gór
ski i WY6uną.ć straże przednie na dlrogę 
do jeziora Asciangi. Wypadki te roz
grywały się czasowo między 15 i 26 
lutego. 

W tym samym ezasie IIl~ korpus, 
skladający się wyłąoeznie z białych 
wojsk pod dowództwem generała Ba
stioo, maszerowały od Amba Aradam 
w ki&runku zachodnim, zagarniając 
wspomnianą już miejscowość Gaela, 
oddaloną około 35 kilometrów od A. 
Aradlam. Było to mądt1'e, celowe posu
nięcie, obliczone na zaszachowanie sił 
rasów Kassy, Seyuma i Imro, rozłożo-

nycll naprzeciwko Abi Addi, stolicy 
Tembienu, po obu brz.egach rz.eki Gheva 
z ubez,pieczonemi tyłami przez rzekę 
Takazze. Plrzez ten punkt z ważną stra
tegicznie przełęczą Warieu, przenikali 
doniedawna partyzanci etjopscy na ty
ły włoskie w Tern.bien i Gheralta, nie
pokojąc i niszcząc organizację tyłów 
włoskich na linji dowozów do Makale. 

Zajęoeiem Gaela na dJrod~ z Abi 
Addi wgłął> Abisynji odciął marszałek 
Badoglio annje trzech rasów od po
łudnia. Równocześnie korpus tubyl
e6w-aska'rysów gen. Pirzio BiroIi wy
konywał manew.r os.krzydlający Etjo
pów od północnego zachodu. 

ZW8/I'lCie ramion włoskich 0beęg6w, 
których zaciskania rasowie wojujący w 
Tembien nie zauważyli wJ)Orę, nastą
piło w dniu 29 lutego. Abisyńczycy, 
wzięCi w ogień z dwóch stron, byli zda
ni na własne siły. Reorganizowane si
ły rasa Mulugheta, zepchnięte aż po je
zioro Asciangi przez I-szy korpus, znaj
dowały się bowiem w odległości 130 km 
od pola walk w Tembien. 

W tym samym dniu, w którym za
jęcie Amba Aladżi było faktem doko
nanym. rozpoczęło się po przygotowa
niu terenu morooN;zym ogniem artyle
ryjs.kim z dłział wszelkiego kalibru, li
kwidowanie formacyj abisyńskich VI 
Tembien, niepok<>jących od tylu miesię
cy Włochów mimo opanowania prawie 
całej prowincji Tigre 

BitWĄ rozpoczęta 29 lutego skończy
ł8 Eoię zupełnym ipOgromem armij trzech 
ra6ów i bezładnym odw.rotem niedo-

Polska rozgromiła Belgję 13:3 
Doskonała forma Chmielewskiego - Kajnar zdobył swe 
punkty walkowerem, a w sp otkaniu łowarzyskiem pew

nie pokonał przeciwnika 

A dług Niemiec wobec Polski 
rośnie ... 

w a.r s z a w a. (Tel. wl.) Dnia 7 b. 

p o z:n a ń, 6. 3. Przyjazd repre
zentacji belgijskiej, jak przewidywano, 
zelektryzował cały sportowy Poznań. 
Takich tłumów hala reprezentacyjna 
Targów Poznańskich, w której odbyło 
się spotkanie, dawno już nie widziała. 
Zapełniła się bowiem tak samo, jak 
na pamiętnym meczu Polska - Niem
cy przed kilku laty, wygranym przez 
Folskę 10:6. 

m. mija. miesiąc od chwili wprowadze
nia przez polskie władze koleJowe o
graniczenia w niemieckim ruchu tran
zytowym przez Pomorze. Ogranicz.e-

W wadze koguciej C z o r t e k me- nia te nie dały dotychczas żadnego 
misował .po zaciętej walce z najlepszym wyniku, gdyż tranzyt, aczkolw jek o
zawoonikiem gości LegrandJem. I graniczony, odbywa się bez przeszkód, 

W wadze piórkowej P o l u s wy- . a Niemcy w dalszym ciągu nie płacą, 
punktował po ładnej walce Rogera (B). ani bieżących, ani zaległych należno-

W wadze lekkiej K a j n a r (P) w ści. 
prog.ramowem spotkaniu wskutek nad- Suma należności polskich za tran
wagi Van de Casteela zdobył dwa zyt kolejowy znowu się znacznie po
punkty wal·kowerem. Pokonał jednak większyła. Pod naciskiem strony pol
BeLga także w spotkaniu towarzyskiem skiej podjęto polsko-nieIIliec~ie ro~
wysoko na punkty. mowy na temat uregulowama n:alez-Nasze przewidywania - jakkol

wiek dość ostrO'.lne - Ziściły się i tym 
razem. Drużyna belgijska okazała się 
bowiem za słabym przeciwnikiem d'la 
naszej reprezentaCji, kt6Nl formalnie 
rozniosła przeciwnika. Poza wagą. mu
szą bowiem i pó)śr~d.nią., zawodnicy bel
gijscy w pozostałych walkach przed
stawiali się bardzo słabo. 

W wadze półśredniej 8 i p i ń s k i nośc~ i bieżą~y~h spła~. ,. . 
osiągna.ł zaledwie wynik nierozstrzy- Nle~cy o~wladczyh wyrazme, . z.e 
gnięty w spotkaniu z Van Alphenem, syt~acJa dewlzow.a wyklucza mozh
który raczej zasłużył na wygraną. wosć ur~gulowama dotych.cl;asowych 

W drużynie polskiej zawiódł jedy
nie Sipiński, który obok Czortka i Piła
ta, oddał jeden punkt Belgom, przrczem 
zwycięstwo w tej wal~ należało się ·ra
czej Si,pińskiemu. 

W wadze średniej C h m i e l e w- p::etensYJ.. Ze strony ~lskleJ wysu
s k i robił 00 chciał z de Schryverem, m~to .proJek~ k0Il!promlsowego zała
który zupełnie rozbity, z podlbitemi po- tWlema .nale.znoścl. Stro~a p.ol.ska d?
liczkami i oozami, z niezwykłą zacięto- maga.. SIę, az~by ~rzynaJmllieJ cZf,:SC 
ścią. i wytrzymałOŚCią przetrwał wszyst- polskICh naleznośCl ~ tranzyt została 
kie trzy staroia, kilkakrotnie na sekun- ~re~lowana. w deWIzach, albo w ob-
dy posyłany przez Łodzianina na deski. hgacJach Ban~u R~eszy. . 

W dz póroiężkiej S z y m u r a Reszta naleznoścl za tr~nzyt mIała-
ł wa e .kt. mi n'- by być uregu]owama ~ZęŚ,ClOWO w dro-

OCEekiwana z wielkiem zaintereso
waniem nietylko przez Polskę, ale i 
Belgję walka C h m i e l e w s k i e g o 
zakończyła się dla Belgów fatalnie. 
Polak rozniósł swego przeciwnika, 
który z niezwykłą wytrzymałością zu
pełnie rozbity i kilkakrotnie bliski 
k. o., pod gradem morderczych ciosów 
wytrwał do końca. 

wygra . na. pun l' ze S tsem po aj dze kompensaty naleznosci tranzyt0-
słabsze] walce ~l.ec.z~ru. . . wych z obowiązaniami obywateli pol-

.\V w.adze cI~zklel P l ł a t mes~ skich w Rzeszy Niemieckiej, częścio
dJz~ewam6 od!dał punkt Belgom, reml- wo zaś dostawę. towarów niemieckich 
sUJ.ą.c z Robbem. (B) o charakterze inwestycyjnym. Obywa

Wyniki były następuj/llce: 
W wadze muszej S o b k o w i ak 

(Polska) pokonał pewnie na punkty De
.gryse'a (B). 

Zwołanie Reichstagu 
B er 1 i n. (Tel. wł.) W piąte'k wie

czorem ogłoszone zostało zwolanie 
RewhstlligU na sobotę grozo 12 w po
łl\.ldnie. Na porzą.dku obrad posiedze
nia figuruje jako jedyny punkt,przy
jęcie oświadcZ€nia rządowego . 

Chdał zastrzelić leśniczego 
Gdy fu~ja nie wypaliła, Kropidlowski u-siłował pr#ekupić 

leim,iozych 
C h o j n i c e, 6. 3. Przed s~dem w nili mmiar aresztowania go. Gdy le

Chojnicach odpowiadał Franciszek śniczy Koenig zamierzał kłusownika 
Kropidłowski z Tłocic, pow. kościer- chwycić, ten wymierzył do niego z du
ski, za usiłowane zabójstwo, oraz za beltówki i pocią.gnął za cyngiel. Szczę
usiłowane przekupstwo urzędników. śliwie jednak nabój nie wypalił. 

W końcu ub. roku leśniczowie Chi· \V takich warunkach kłusowriik 
try i Koenig z Wawrzynowa, pow. ko- zwrócił się z prośbą. do leśniczych, by 
ścierski, napotkali w leśnictwie Grzy- nie meldowali o zajściu, obiecując im 
bowski Młyn w pobliżu rzeki CZ1U'na za to 100 złotych. Sąd skazal Kropi
Woda osobnika, który polował na dłowskiego za usiłowane zabójstwo na 
kaczki. Przez pewien czas obserwo-I rok więzienia, a za przekupstwo urzę
wali go z za krzaków. dników na. 6 miesięcy więzienia i 20 zł 

W pewnym momencie kłusownik grzywny, oraz za kłusownictwa na 2 
zbliżył się do leśniczych, którzy ujaw- miesiące aresztu. 

Na Pomorzu znoszą ubój rytualnv 
B r o d n i c a, 6. 3. Jak donoszą, za.-I członkowie rady miejskiej za wyją.Ł

rząd miejski w Brodnicy zniósł ubój kiem radnego Swinarskiego, socjalisty. 
rytualny w miejscowej rzeźni. . lak widać zatem, coraz więcej 

N o w e M i a S t 0, 6. 3. Na ostat- miast na Pomorzu znosi barbarzyński 
niem swem posiedzeniu rada miejska ubój rytualny. Począ.tek dał Gru
uchwaliła na wniosek ks. radnego dziądz, Lubawa, Starogard, za. niemi 
Dembińskiego zniesienie uboju rytuał- idą Brodnica i Nowe Miasto. Społa
nego w miejscowej rzeźni miejskiej. czeństwo pomorskie czeka n'8. wystą.
Za wnioskiem głosowali wszyscy pienia w tej sprawie innych miast. 

Strajk w przemyśle wstążkowym 
Ł ó d i, 6. 3. Przed trzema dniami 

został . rozpoczęty strajk w przemyśle 
wstążkowym, gdzie w kilku mniej
szych zakładach zatrudnionych jest 
około 300 tkaczy i pomocników. Straj
kujący zajęli mury fabryk i obecnie 

Pieniądze w chlewie 
nie są pewne 

Ś w i e c i a, 6. 3. Rolnik Brunon 
Tech z Lubani-Lipin, pow. świecki, po 
sprzedaniu nieruchomości schował pie
ni~dze w blaszanej puszce w chlewie, 

bitków ku rzece TakazZ€. Do jej br~ 
A'U prawego z.mierza teraz dowództwo 
włQskie, skąd pO zorganizowaniu no
W&gO frontu chce p.rzystąpić do dlal
szych posunięć wgłąb Abisynji. 

Przez pobicie wojsk rasów Kassy, 
Seyum.a i Im.ru nastą:piło rozgromienie 
ostatniej części frontu etjopskiego na 
półnooy. 

Potrzeba będzie napewno dłuższ&
g{) czasu, aby niedobitków ująć ponow
nie w jako takie karby organizacji woj
g.k{)wej. 

Najszybeiej nastąpiło to dotąd u ra
sa Mulugheta, który przygotowuje no-

od dwóch dni okupują. je. Wczoraj u 
inspektora pracy interwenjowała dele
gacja, prosząc o zwołanie konferencji 
z przemysłem dla zlikwidowania za
targu. 

zakopując ją. w ziemi. 
Widocznie ktoś podpatrzył lekko

myślnego wieśniaka, bo po pewnym 
czasie pieniądze ze skrytki zginęły. 
W blaszanej puszce znajdowało się 
6.320 złotych. Jak widać, chlew nie 
jest pewnem miejscem do lokowania. 
pieniędzy. 

we pozycje obronne na linji jeziora 
Asciangi w odległości mniej więcej 60 
km od Amba Aladżi. W Dessje znaj
duje się wd'eszoeie potężna armja zapa
sowa, na której czele stoi ces&rz Haiłe 
Selassie. Na jego wojownikaCh spo
czywa teraz niemal cały ei~ża.r prze
ciwstawienia się ma.rszowi włoskiemu 
od północy na stolicę kraju, Adis Abe
bę. Niebezpieczeństwo, zagrażające 
stolicy od północy, jest bowiem obecnie 
większe, aniżeli to, o którem mówiono 
przed. miesiącem, kiedy generał Graz
ziani forsownie woziera! się ku 8id&.
mo od! strony włoskiej Somalji. 

tele polscy, posiadający zobowię,zania 
wobec Niemców, mieliby wpłacać te 
należności do Banku Polskiego na ra
chunek. a Niemcy przyjęliby za obo
wiązek zaspakajania należnych Polsee 
sum za tranzyt. 

W rozmowach, prowadzonych w 
Berlinie, omawiana była również kwe
stja gwarMlcji za uTegulowanie należ. 
nośc: za tranzyt. Rokowania te nara
zie nie dały wyników. (w) 

Sport w Łodzi 
Skład drużyn na mecz bokserski. W 

niedzielę o godz. 11.00 w sali Geyera od~
dzie się d1'lltynowy mecz bokserski pomię
dzy ze6poła.mi Zjednoczone - Geyer. Na. 
meczu tym będą. walczyć w wadze mu
szej Adamiak (Zj.) - UsieIaki (G.), w wa
dze koguciej ZaBina. (Zj.) - Augustowiez 
(G.), w wadze piórkowej Kijewski (Zj.) -" 
Wojciechowaki (G). w wadze lekkiej ey
ran (Zj.) - Mikałjczyk (G.) i DobraB (Zj.) 
- Zbieraki (G.), w wadze półśredniej Sta
niko",,,ki (Zj.) - Ostrowski (G) oraz ostat
nia walka w wad-ze średniej pomj~dzy 
Bartosikiem (Zj.) - Mirowskim (G.) Mecz 
jako całość za.powiada się niezw}-kle cie
ka wie, oba ze6poły walczą, o pierwszeń
stwo w klubach fabrycznych. Najwięcej 
intere6ująco zapowiadaj a, się spotkania 
Kijewski - Wojciechowski., Cyran - Mi
kołaj.czyk i Bartosik - Mirowski. 

L6dt przygotowuje się do mistrzostw. 
lak wiemy, tegoroczne mistrzostwa indy
widualne w boksie odbędą. się w Lodzi w 
drugiej połowie kwietnia. Prace przygoto
wawcze są. iu~ w pełnym toku. Wielka ta 
impreza odbędzie się w hali sportowej 
parku im. Poniatowskiego, przyczem obli
czenia wykazały, że miejsc będzie około 
2.500, z których stojące będą. umioozczone 
tylko na piętrze, zaś parter będzie zajęty 
miejscami siedzącemi numerowanemi. Z 
dniem 1 kwietnia rozpocznie się przed
sprzeda..t biletów na całą Polskę · Wydział 
"portowy P. Z. B. ustalił już dokładny 
program minutowy całych mistrzostw. 
Prócz tego zostały ustalone maksima dla 
poszczególnych okręgów w z ,~łaBzaniu za
wodników. I tak: Białystok może zgłosić 
4 zawodników, Kraków - 6, Lwów - 8, 
Łódź - 8, Lublin - 5. Pomorze - 8, Po
znań - 8, Stanisławów - 2, Warszawa --' 
8, Śląsk - 8, Wołyń 2 i Wilno - 3. Poza 
tem ucze.stniczyć mogą je6zcze obrońcy 
tytułów mistrzowskich, przyczem lic~ba 
ich będzie wynosiła 6. Majchrzyckiemu nie 
będzie wolno startować, aSipi,' ski będzie 
walczyl w kategorji wy:tszej. Po raz pierw... 
szy na mistrzostwach będą, reprezentowa
ne okręgi wołyński i stanisławowski. 

Taborek w Warszawie? Swego czasu 
donosiliśmy o zatargu jaki powstał mię
dzy pogromcą, Świrka i Misiurewicza .....: 
Taborkiem a -zarządem klubu I. K. P., jak 
również o zamierzonem przeniesieniu się 
Taborka do jednego z klubów warszaw
skich. Obecnie wiadomości te sprawdzają 
się o tyle, że Taborek wstąpi prawdopo
dobnie do stołecznej \Varszawianki, a nie 
jE..k poprzednio donoszono do Skody. 

Mistrz Lodzł rozpoczyna sezon. Prócz 
ligowego ze6polu Ł. K. S., który rozpoczy
na sezon piłkarski meczem z Ł. T. G. S .. w 
dniu jutrzejczym na boisku Wimy o go
dzinie 10.30 gospodarze rOZE'gra ią. towarzy
skie zawody z Union-Turingiem. Jak więc 
widzimy, piłkarze łódzcy gremjalnie wy
chodzą, na boisko w przygotowaniu się do 
rozgrywek mistrzowskich. 

Mecz lekkoatletyczny. W niedzielę, 8 
b. m. w krytej hali pabjanickiego Kruszen
dera odbędzie się mecz w lekkiej atletyce 
pomiędzy ze6połami K. P. Zjednoczone 1 
Kruezenderem. Program meczu przewidu
je naBtępujące konkurencje: bieg-i na 25 
mtr. przez płotki 30 mtr. 300 mtr, s.koki w 
dal z m.i~oa i & rowil}gu. Yi zwyt .Lrzu.i 
kulą. 



Marzec 

, 
SOBOTA 

Kalendarz rzvm.·kat. 
Sobota: Suchy dzień. To

masza z Akw. 
Niedziela: Jana Botego 

Kalendarz lIłowiańskl: 

Sobota: Rogowita bl. 
Niedziela: Mił~~osta 

Słońca: wschód 6.26 
zachód 17,42 

Długość dnia 11 g. 16 min. 
Księżyca: wschód 17,18 zachód 5,45 

Faza: 1 dzień przed pełnią. . 

Adr~~ redak[ji i a~miDi!łra[ii W ŁOdlt 
telefon redakefi ł adminislraqł 173-55 

Piotrkowska 91 
Godziay pray Jęć dla lat ....... tó. 

od 10·-12 
ES _M 

NOCNE DY2URY APTEK 
Nocy dzisieió>zej dyżurują apteki: Kaha

ne.go (Zvd) - Limanowskiego cX); Traw
kowskiej - Brzezińska 56, Koprowskh~/.!o 
- Nowomiejska 15, Rozenbluma (Żyd) -
~r6dmi~jska 21, Bartoszewskiego - Piotr
kowska 95, Czyńskiego - RokicińsKa 53, 
SkwarczyńskieR'o - Kątna 54, Sillleckiej -
Rzgowska 59. 

Pogotowie: tel. 100-90. 
Straż ogniowa: tel. 8. 

TEATRY ŁÓDZK I E 
Teatr MieJskl - "Damy i huzary". 
Teatr ropularoy - "Robert i B~rtrand" 

KINA LÓDZKIE 
Adria-Metro - "Bohater mimo'Woli". 
Bajka - "Uwiel1biana" i "Tajemnica 

ekspressu Nr. 6". 
Capitol - "Osa~zOiIla". 

Corso.....; . Legjon nieustraszonych". 
Oświatowy - "Wesoła wdóWka". 
Palace - "Wojna w królMtwia walca". 
Przedwiośnie - "Kocham wszystkie ko-

kiety". 
Rlalto - .. Katarzynka". 
Stylowy - "Księtniczka Czarlaf!za". 
Miraż - "S'ZC'Z~ście na uli·cy" i "Indyj-

scy piechurzy". 
Ikar - "A. B. C. niiłości" i "Swlat się 

śmieje". 

Mimoza - "Eekimo". 
Zaehęta -' "Tygrys pacyfiku" "Walc 

wiosenny". 

POMó:i:MY 
BIEDNYM NARODOWCOM 

Ofiary w gotówce i w naturze 
przyjmuje sekretarjat okręg. 
Stronnictwa Narodowego, ul. 
Piotrkowska 86, w godz. od 9 
do 12 ł od 3 do 7 wieczorem. 
POGODA WCZORAJ 

KOIIllunikat łódzkiej stacji meteorolo
gicznej przy miejskiem muzeum w parku 
Sienkiewicza na dzień 6 bm.: Najwyż.szll 
trmperatura w ciągu doby ubiegłej: plui! 
9.9 st.; najnitsza plus 3.4 st. Barometr: 
737.1. Tendencja: stan ,stałego ciśnienia. 
Słabe wiatry południowo - wschodnie. 

JAKA BĘDZIE POGODA? 
Pogoda bez zmian; zachmurzenie 

zmienne, ciepło. 

KOMUNIKATY 
DO BEZROBOTNEJ INTELIGENCJI 
CHRZEśCIJAŃSKIEJ M. LOnZI 

Stowarzyszenie ChrześCijańskich Kup
c6w i Przedstawicieli Handlowych m_ Lo
dzI, ul. Piotrkowska nr. 183 zwraca się do 
wszystkich Panów, którzy pragną poświę
cić się zawodowi kupieckiemu w charak
terze przedstawicieli handlcnvych kupców 
pOdróżujących i t. p., ażeby w ich wła
snym interesie zgłaszali się do sekretarja
tu Stowarzyszenia każdej soboty w godzi
nach od 19 do 21. 

O PRACIf DLA CHRZEŚCIJAN 
Stow. Chrześcijańskich Kupców Podró

żujących i Przedstawicieli Handlowych w 
Lodzi przy ul. Piotrkowskiej 183, uprasza 
P. T. Panów przemysłowców, kupców J 
hurtowDików chrześcijao, któnv poszuku
ją przedstawicieli, zastępców, sprzedaw
ców i t. p. na m. Łódź i wojew6dztwo, o 
łaskawe sklerowanie zapotrzebowania do 
naszego Stowarzyszenia, - posiadającego 
w swem gronie wielu zdoloych C'Złonk6w 
r6Ź1lych branż. 

NOTUJEMY 
Dziwne porOZumienie. Osta tni~ związki 

za wooowe pracowni~{ów fryzjerskch na te
rfmie Łod2i podjęly akcję o zawarcie umo
wy zlbioro'IVe.i. przyczem .odbylo się wspól
nI: posiedzenie delegatów zwią:lku fryzje
nw ZZZ. i klasowego (socJalistycznego). 
Na posiedzeniu tem osiągnięto całkO'wi,te 
:porozumienie, ustalono skład :komisji mię-
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Kalendarzyk imprez kolarskich w Łodzi 
19 kwiecień: Ogólne otwarcie sezonu sierpieil: Wyścigi międzyklubowe, org. 

kolarskiego. Wyścig p. n. "Pierwszy krok I Sek. Kol. S. S. "Rapid". 9 sierpie}l:. Ogólno
kolarski", 2.') klm, org. Ł. O. Z. K. 2e kwie- polski doroczny wyścig "Dnia Legjonów" o 
ciell: Mi8trzostwo Polski naprzełaj. 3 moj: nagrodę przechodnią, 110 klm, org. Ł. O. ~. 
Wyścig dla młodzieży rzemieślniczej", K. Wyścig "Dnia Legjonów", dlll; zawodlll: 
25 klm, org. S. S. "Resur6a" Pró1a do Pań- ków pOSiadających karty wyścIgowe, 20 
stwowej Odznaki Sportówej, orMo Sek. Kol. klm. org. Ł. O. Z. K. Wyścig turystyczn~ 
Ł. K. S. Udział wszystkich Towarzystw i klubowy, 75 klm, org. S. S. "Resurs~". 10 
Sekcji w ~więcie Narodowem. 10 maj: Wy- sierpieli: Wyścig "JubileU6ZOWY" mIędzy
ścig "naprzelaj" ogólnopolski; 'OI"/~. Sek. klubowy, 100 klm, org. T. Z. S. lu sierpicli: 
Kol. Ł. K. S. Wyścig propagandowy "Mlo- O~ólnopolski doroczny wyśclg naprzc~a] 
dzików", 25 kim, org. Ł. T. G. Wyścigi mię- "Dnia Legjonów" o nagrodę I?rze~h?dnJl:\' 
dzyklubowe 25, 50 i 100 klm, org. Sek. Kol. 30 klm, org. Ł. O. Z. K. 23 SIerplen: MI
"Bar-I<ochba". 17 maj: Mistrzostwa klubo- strzostwo Polski torowe długodystansowe 
we szosowe wszystkich Towarzystw i Sek- 150 klm. 30 sierpień: Wyścig o mistrz06two 
cyj Kolarskich Okręgu Łódzkiego, org. Turystów m. Łodzi, 50 klm. oraz Ł. T. K. 
Ł. O. Z. K. 21-24 maj: ~więto Miejskiego Wy·ścig drużynowy wewnętrzno-klubowy, 
Komitetu .W. F. i P. W. w Łodzi. Wyścig 78 klm, org. Kol. L. 1<. S. 6 wrzesieil: Mi
"Uliczny", org. Ł. O. Z. K. 31 maj: Wyścig strzostwo .. Turystów" Woj. Łódzkiego, ~ 
,.Drużynowy" 'Ogólnopolski, 200 klm, org. klm, orf!. Ł. O. Z. K. Mistrzostwo "Mł'Odzl
Sek. Kol. Ł K. S. 1 czerwiec: Wyścigi mię- ków" Woj. Łódzkiego, 75 klm, org .. Ł. O. Z. 
dzyklubowe 15, 2:3 i 50 klm, org. T. 't. S. 1<. 13 wrzesień: Ogólnopolski wyścig o na-
7 czerwiec: Mistrzostwo szosowe Woj. grodę przechodnią Zarządu Miejskiego m. 
Łódzkiego, 150 klm, org. Ł. O. Z. re 11 CZCI'- Łodzi. 100 lclm, 'Org. Ł. O. Z. K. 20 wrze
wiec: Zjazd Gwiaździsty do Łowicza. org. sień: Start do międzypaństwowego wyści
P. Z. T. 1<. H czerwiec: Wyścig "Jubileu- I!U Berlin-Warszawa. Wyścig wewnętrz-
6Z0WY" ogólnopolski, org. Sek. Kol. "Zjed- no-klubowy, 75 klm. org. Ł. T. K. 26 wrze
noczone". 21 czerwiec: Wyścig ogólnopol- sieil: Meta etapu w Łodzi. międzypań.stwo
ski o puhar przechodni "Ek6presu lIustro- wego wyścigu Berlin-Warszawa. 27 wrze· 
wanego" w Łodzi, 'Org. L. O. Z. K. 26 czer- siei!: Zakończenie międzypaństwowego 
wiec - 2 lipiec: Bieg do Morza Polsldego. wyścigu Berlin-Warszawa. Wyścig klu-
28 czerwiec: WYŚCig międzyklubowy, org. bowy o statuetkę in~. Kowalskiego, 50 klm, 
Sek. Kol. S. S. "Rapid". Wyścig "Pogoń za org. Ł. K. S. 14 październik: Wyścig o cha
!dsem" dla I{lubów Fabrycznych, org. Sek. rak terze wojskowym ze strzelaniem. org. 
Kol. "Wirna'" Wyścig 100 klm wewntęrz- Ł. O. Z. K 11 październik: Jesienny wy
no-klubowy, 'Org. T. Z. S. 29 czerwiec: Wy. ścig klubowy o puhar Kierownictwa Sek
ścigi międzyklubowe, org. Sek. Kol. K. S. cji, org. Sek. Kol. K. S. "Wirna". 18 paź
"Wirna". 5 lipiec: Ogólnopolski doroczny dziernik: O!!,ólne zamlmięcie sezonu kolar
wyścig dookoła m. Łodzi im. Ś. p. WI. S:er- skiego, org. Ł. O. Z. K. 
,pillskiego, 204 klm, org. Ł. O. Z. K 12 li- Poza wyścigami szosowemi, kalenda
piec: Mistrzostwo Polski szosowe 200 klm. rzyk Ł. O. Z. K. przewiduje urządzanie 2 
19 lipiec: Mistrzostwo Pol.ski torowe 1000 razy w miesiącu imprez torowych. których 
mtr. W lipiec: Mistrzostwo Polski druży- terminy,:le względów technicznych, nie 
nowe torowe 4000 mtr. Ogólnopolski zjazd mogą być ściśle olueślone. 
gwiaździsty do Łodzi, org. Ł. O. Z K. 2 

dzyzwią.zkowej i plan wępólnej akcji o U-I ~a'Zu świetlnego 22-letnia slul!.ąca Antami
mowę zbio'rową. Pozornie akcLa ta wyda- na Maslowiak. Despera1!kę w stanie cif:'1;
wa·łaby się o~rO'mnie slu8z,ną, podjętą za- kim pnewieziono do /SIz"Qitala. Powodem 
sad'nicze w bardzo powatnych celach usta- dC6<perackiego kraku był zawód miłosny. 
lenia warunków pracy i plac. W rzeczywi-
stooci, jednak s,prawa przedc3tawia się CZY WIECIE, :tE ••• 

ZmiaQY granic gminy. Urząd woje
wódzki w Łodzi rozpatruje obecnie pro
jekt zmiany ~ranic gmin wiejskich na 
terenie woj. lódzkiego. 

ne tydzi wywożą pieniędzy? Emi
granci żydowscy z naszego kmju wywożą 
I'ocznie około 160 milj. złotych. 

DOm grozi zawaleniem. Dom przy ul. 
Kilińskiego G2. wskutek p~knięcia ściany 
frontowej grozi zawaleniem, Przystąpio
no do naprawy domu. 

Koszty utrzymania. Wojew6d'Ztka ko
mi6ja na odbytem wczoraj posiedzeniu u
staliła, że k06zty utrzymania w lutym 
1936 r. w porównaniu ze styczniem b. r. 
spadły o 1,13 proc., przyczem zanotowano 
spadek cen mięsa W'Ołowego, kiełbas, sło-
niny, jaj i węgla. . 

znacznie gorzej. W pierwszym rzędzie cho
dzi tu ni mniei ni więcei. jak o współdzia
łanie żydowskich subjektgw fl'y"Zjerów z 
mistrzami w kieru nk u wY'walczenia lep<3zej 
pozycji dla zakładów żydo wl:;.ki ch. Tak np. 
w zw. klasowym kierowni'ctwo akcji otbjęli 
Ży/dzi, mająe na czele (jak zwykle) Polaka, 
zaprzedanego im calkO'wicie, równie,t w 
ZZZ. nie ies-t lepiej. Żydowscy su'b.Jekci nie 
.sI\. zorgani:lowani i tvlko w nielicznyeh 
wY'Pad·kach należa do ogólnych organiza
cyj, a więc klasowego i ZZZ., a poniewat 
.i mis,trZO'jvie fr}'''Zjerzy nie kwapią się z 
przyjęciem umowy, prze10 wamnki o·bo
Wią2y'waly'by jedynie polskie zakłady, gdy 
natomiast tvdowskie, w których place su
bje'któw i obecnie sI\. o 50-00% nUsze od 
.plac w zakladach 1l0lSlkich miałyby mm
ność dO'wol'nego stosowania w dalszym cią
gu plac, a co zatem dowolnej konkU'rencji. 
Na ~zczęście w związikach wytej wyroie- «RON I KA POL I CY JNA 
J'liony'Ch zO)'lganizowanych jest zaledwie 10 
do 1:3% ogólnej licwy subjektów fryzjer
skkh, tak że w wypadku 'Po{)jęcia akcji nie 
odniesie o-na skutku. jaki zami.ęrzają ży
dowscy wysłannicy. !K) 

Ważne dla ogrodników. W niedzielę. 
8 bm. o god,z. 17 zostanie wygłoszony re

~radzłeże. Z mies'Zkania ZofU Kozak 
przy ul. Lipowej 61 niez!J1ani spra'wcy 8<kra
oli ubrania i bieli'znę wartości kilkuset 
·zlotych. - Czesław Dawicki, zamieszkały 
przy ul. Konopnickiej 16 zameldował, że 
z jego mies'Zkania zlo{)zieje skradli różne 
Tzeczy wartości 800 zł. Spt:,awcÓ'w nieujęto. 

ferat oz je.dnoczesnem wyświetląniem filmn, KRON I KA SĄDOWA 
przez p. inż. Rusieckiego, delegata S. A .. 
EkspI. Soli Potasowych p. t. ,~awożenie 
rośli,n ogrodniczych" w lolkalu Woj. Zw. 
Ogrodniczego w Łod~ Oddział w Łodzi 
przy ul. Piotrkowskiej 89. 

W sprawie wycieczek szkolnych do 
biur miejskich. Zarząd Miejsk: w Łodzi 
podaje do wiadomości kierownictwa szkół, 
że wycieczki szkolne, pragnąc~ zwiedzić 
biura Zarządu Miejskiego, powinny być u
przednio zgłoszone (Zarzad Miejski, Plac 
Wolności nr. H, telefon nr. 218-03). Zazna· 
cza się, że wycieczki mogą być oprowa
dzane po biurach tylko w godzinach od 8 
do 10. 

Z 2YCIA ORGANIZACYJ 
Ze Stow. Chrz. Kupców. W sobotę. dnia 

7 b. m. o g'Odz. 20 odbędzie się o!!,ólne ze· 
branie Chrześcijańskich Kupców Podrótu
ia,cych i PrzedBta wicieli Handlowych w 
Łodzi z siedzibą przy ulicy Piotrkowskiej 
nr. 183. Sekretarjat Stow. jest czynny w 
katdą sobotę od godziny 19 do 21. 

L RYNKU PRACY 
Strajk kotoniarzy. Dziś 7 bm. w lokalu 

związków zawodowych zwola.ne zostalo 
ogólne zgromadzenie delegatów fabrycz
nych robotnilców przemysłu kotonowego. 
\Vobec odmowy ze strony przemYlsłu za
warcia dodatkowej umowy, dełegaci u
chwalić maja, strajk, który rozpoczęty zo
stałby w tym wypadku od poniedziałku 
dn. 9 b. m. 

KRONIKA WYPADKÓW 
Z~mach saD!.obójC'Zy. W JIlieszhniu pra

cada'wców przy ul. Pitsudskiego 63 p()peł
nBa zamach na własne życie przy PQm~y 

Cudotw6rcy z ul. Grabowej. W dniu 30 
stycznia r. b. z racji dokonanego włama
nia w okolicy ul. Gdańskiej przeprowadza
na była obława. W jednej z bram czatował 
wywiadowca. Do stojące.go pod.s'zedł ja'kiś 
osobnik i zaprop nował kupno butelki za
granicznego koniaku "Stock" po wyjątko
wo niskiei cenie. Wywiadowca, podejrze
wając, że koniak pochoozi 'Z kradzieży, za
trzymał osobnika, którym okazał .się Ste
fan I{ucharski z ul. Grabowej 6 i odpro
w!];dzil do komisarja·tu. Bwania prze'Pro
wadzone w komisarjacie wykazały, że 
rzecz przedstawia się zgola ,inaczej. Mia
nowicie w zalakowanej i zaopatrzonej we 
wszystkie etykiety butelce, zamiast dro
giego koniaku była woda zabarwiona ka· 
wa, i przypominająca do złudzenia koniak. 
Kuchar.ski wyjaśnit, że flaszkę dał mu je
go sąsiad Jan Klamke. ,vI mieszkaniu 
Klamkego przyprowadzono niezwłocznie 
rewizję i znaleziono etykiety, butelki pu
ste, a nawet jut przygotowane do sprze
daży, co wskazywało, t~ Klamke zajmo
wał się fabry1{acją koniaku z wody. Klam
ke natomiast twierdził. że tylko doraźnie 
sfałszował iedną butelkę i dał do sprzeda
nia Kucharskiemu, gdy t. zabrakło im wód
ki i 7.e sprzedaży chcieli uzyskać pienią
dze na dalsza, libację. Sąd grodzki skazał 
Stefana Kucharskiego i Jana KI'amke za 
,oszustwo na 3 mies. 81resztu kalMego. (k) 

JUDAICA 
tydowskl "ad~okat". prze-z s-tarOlBtwo 

grodzikie w Łoozi skazany zoo'tał na 100 zł. 
,grzywny znany na broku łódzkim kombi
nator iydov,,'6ki Jak6b Kutner. Kutner 
wieldklrQtnie jut znaldO'Wa'ł się w kolizji 
z prawem, prowadzfł'C rótne kombinacje 

.. 
prawnicze. Do rządu tych kombinacyj na
leżały kombinacje przy wcią,ganiu. nale!
notki wekslowych, I!;dy wierzyciel nie o
'trzymał nic, a wystawca we:ksli, włościa
nm naratony był na znaczne otraty. Po
myslowy ten 2yd od doM da'wna ~rasuje 
'na terenie Łodżi pO'd ty,tulem ",a,dwokata" 
i dziwić się jedynie należy, że. i·nni kom
binatorzy ilpośród Polaków za podszywa
'nie się pod miano adwokata kar~ni są na 
i-6 miesięcy aresztu i ~rzy'wny, pooczas 
~dy żydowskiemu oszustQwi udąje się wy
brnąć jedynie na setce zloty ch. (k) 

W niewoli u tyda. W Łodzi przy ul. Ja
kóba li mieści się fabryka wyrobów włó
kienniczych, która rzekomo należy do nie
jakiego WelInera. Okazalo się jednak, że 
właścicelem tej fabryki jest Żyd Erdbell, 
który mając wiell,ie zobowiązania dłutni
cze wobec skarbu i takich instytucyj, jak 
Ubezpieczalnia, Zakł. Ubezp. od Wypad
ków, Fundusz Pracy i Emerytalny, posta
nowił podstawić fikcyjnego właściciela, a. 
tem samem uniknąć wszelkich zobowią
zań i zaległych długów. 

We fabryce tej jednak panują takie a
normalne stosunki, że dziwne się wydaje, 
ii dotąd nie zainteresował się niemi In
spektorat Pracy. Robotnicy zatrudnieni w 
tei fabryce, od dwóch łat prawie nie mieli 
należycie wypłaconych zarobków. Niema 
soboty, aby w czasie wypłaty nie działy 
sil) .sceny, których trudno opisać. Oczywi
ście zawsze na wyplatę brakuje pieniędzy 
i odkłada się wypłatę na inny dzień. Kie
dy robotaicyprotestują, sprytny pyd przy
chodzi "oburzonym" robotnikom w "po
moc" i proponu je im wypłacenie zarobków 
w postaci wyprodukowanego przez nich 
materjału. Robotnicy w braku innego spo
osbu, biol'ą zaofiarowany towar z tą my
ślą. te go sprzedadzą, a za otrzymane pie
niądze, bt>dą mogli prowadzić dom. Je
dnakże i towaru czasem "zabraknie" ~ 
'wtedy El"d>bell, 'wtyka im nawp_ó! surowy 
towar, motywu iąc to dobra, wolą i chęcią. 
przyjścia robotnikom z pomocą. OC'Zywi
ście na wychodzących robotników !L fabry
ki czekają już "życzliwi" odbiorcy z bro
dami i wykupują otrzymane tewary za. 
bezcen. W rezultacie robotnik za swoją 
ciężką pracę otrzymuje gr06ze. 

Drugiem karygodnem zjawi.skiem jest 
fakt nieubewieczenia robotników od cho
roby lub wypadku. W razie zajścia nagłe
go wypadku lub choroby robotnik otrzy
muje kilka złotych i adres do prywatnego 
lekarza. Stan taki musi każdy robotnik 
zachowa.ć w ta iemnicy, gdyż wszelkie pró
by oporu lub doma,gania się praw przy
sługUjących, karze się redukcją. 

Jak nas sami robotnicy informują, 
praktyki te stosuje .się od dwóch lat, przez 
co 2yd .,przedsiębiorca", nie płacąc tad
nvch świadczeil ani wyplat. mógł "oszczę
dzić" krociowe sumy i skutecznie walczyć 
'l przemysłem chrzoocijańskim ... 

Byle handel szedł... U Bejrysza Ho
nikla zamieszkałe,go 'Przy ul. Sienkie'wicza 
9 skonfiskowano pow!lltniejszą iloŚĆ arly
kU'łów koionjalnych, międ1;Y inncmi pie
'Prru i CV'Ilamonu, v.rzyczem stwieNI'zono, 
ZP cynamiln, w stal}je mielonym zawierał 
;poł'Owę domiesz~i cegły s'Pt.oszkowanej. 
Rzecz zrozumiała, te w tych warunkach 
ceny mogły być znacznie ",niższe". (k) 

KRON I KA GOSPODARCZA 
Znaczna rozbieżność ~dań. Między za

rzą{)em firmy I. K. Poznafl6ki, pO'Lostającej 
'Pod piec·zą Banku Gos·podars.h:La Krajowe
;go, a zrzeszeniem banków włoskich, które 
'w s'woim czasie udzieliły pod gwaran<:j~ 
pożY'czki wspoonnianej firmie na 46 mi1jo
nów złotych. prawad'zone są. obecnie per~ 
11 aJktacje _co do ureg-ulo'Wania kwestji spła
ty zadlJ.'g'niętych ZOIbowiązań. Nara'Zie losy 
t~'ch rgkO'wań Sl\ mo'cno wqtpliwe, alto
wiem gdy WIłosi w\-suwają żąląa!J1ie Bpltaty 
4:) miljonów zlo<tych, ze strony firmy wie
czycieli wysunięto pro'pozycje przeracho
wania zobowiązań dl.uimych na 7 miljonów 
z/mych. Jak spra'wa splaty zobO'wiątzań u
łoży sie, wykaże naj,bli-lsza przyszłość. (k) 

Zmiany w opłatach budowlanych. -
Zgodnie z wnio~kiem wydziału technicz
nego tymczasowy prezydent m. Łodzi. int. 
\Vacław Głazek. postanowił taryfę opłat, 
pobieranYCh przez Zarząd miejski w Ło
dzi za czynności Inspel,cji Budowlanej, 
Pomiarów l RegUlacji. zatwierdzoną u
chwałą rady miejskiei m. Łodzi z dnia 6 
lipca 1933 r. uzupelnić przez dodanie no
wego paragrafu \V brzmieniu następują.
cem: "Wprowadzić z dniem 1 marca 1936 
roku następujące ulg-i do opłat za rozpa
trzenie projel,tu (plan u) budowy i udzie
leni~ pozwo.lenia na budowę domów jed
nomleszł{8nlOwych o maksymalnej zabu
dowanej powierzchni 110 mtr. kwadr., lub 
domów wielomieszlwniowych, zawierają
cych tylko mie~zkania o powierzchni nie 
Większej, nit 45 mtr. kwadr., pobierać: 
1) przy domach jcdnomiesr.kaniowvch: a) 
o powierzchni zahudowania do 35 mtr. 
kw. - 50 proc. opłat normalnych, b) do 
50 mtr. kw. - 60 proc .. c) do 75 mtr. kw. 
- 70 proc .. d) do 110 mtr. kw. - 75 proc. 
opłat normalnych. 

2) P~zy domach wi~lomieszkaniowycli 
zawlcra]ącyrh tylko mlcszkania o po
wierr.chni, nie więksr.ei nit 4:) mtr. kw. _ 
75 proc opłat normalnych. 

Budynki zaproieldowane wedluJr tvnów 
przyjętych nrzez Ministerstwo Spraw We. 
wnętrznych. wolne sa od opIat za udzie
lenie zezwolenia lia budow~. 

.. Wielkie zebranie Stro~nictwa. Nall!dowego w Łodzi odbędzie się w niedzielę, 8 b. m. w sali Helenowa o go_ 
dZlwe10 I!rzedj!Oł. ~rzemavJiać będZie PI. I. a(łwo'kat StYDUłkowski Z WarslaWl. WstU' txłkQ za łegjtxmac.iamL I 

J 
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L. 
Składy prowadzone od 1870 r. 

w Łodzi. ul. św. Andrzeja 10. tel. 168-56, 
w Łęczycy. ul. Poznańska 30. tel. 125. 

Polecaj!\ pierwszej jakości : NASIONA rolne traw drzew. 
warzywne l kwiato\\"e . NARZĘDZIA i przyrządy ':l!~rod· 
nJczo-pszczelnicze. NAWOZY. preparaty i środki che
miczne dD celów ogrodniczych. pozatem APARATY do 
zraszan;a roślin. drzew. krzewów itp. cieczami owado-

i grzybobójczemi. 
Cenniki na każde żądanie rozsyłane są bezpłatnie. 

cukierki zdobyły niską ceną J nie· 
zrównaną jakością powszechny rynek 
zbytu. Fabryka Cukrów St. Marecki 
Poznań, ulica św. WoJciecha 28. 

ng 5879/80 

Nagłówkowe słowo (tlusto) 15 gr06zy, kaMe 
dalsze słowo 10 gr06zy, ;, lic:ub = jedno słowo, 
I. w, z, a = katde stanowi 1 słowo. Jedno ()gło· 
szenie nie moie przekraczać 100 słów, w tern 

5 nagłówkowych. 

!ĄOAJĄC ORYGINALN"ł'tH PA05lKOW lW Me_ l .. KOGUTKIEM-

'iU,UH'W ,., :1'1" ·j. fi):1 lł,'I-' ~ l.'."" 
GOYŻ SA JUŻ NASLAOOWNICTWA . 

aRV.INAINf PROSZKI .MI6RENO-NERVOSlf'Il"Z KOGU!.!!!!! 

SĄ r;YLKD JEDNE 
11,l""511 z AYSU"ICllht KotUlKA 

= 

OGŁOSZENIA DROBNE 
Ogłoszenia wśród drobnych: t-lamowy milimetr 31 groszy. 

E l. DOlYiY.PARCELE]I Gospodarstwo Oberża, kolonjalka, Poszukuję 
170 . Zl'~ru bu .. "aczaneJ· salka, pl·ęĆ mo"rg dzierżawy do 15 m6rg. zabudowa-- . morgc \\'t. ~ niem. okolica Poznania od gosJ>O-
20 sadu. bh~"o_ Poznama. pry: ziemi bez konkurencji. objecie to· darza. Ant. Pruchniewski, Tar. Kamienica dwupiętrowa watne. wr'atv ~a.C(l\J, Rutkowskl. warem. urządzeniem 700.- Staw· nowo poczta Kostrzyn. zd 18461 

nowa Mosl·nl-e PCYlnań. PółWIejska 5. ski. Poznań. Sapieżyński 10 b. 
zd 13876 zd 19 054 60 mórg pszennych doch6d roczny 2iOO. 19000. wpła-

ty 11 000. Karal\ls. Poznań Mar- Piekarnię zabudowania inwentarze 
sza łka Focha 25. zd 18995 Okazja 480 buraczanej wy.d.zierż~a Wie. WlcŚ kościelna. - pierwszej kłasy dzierżawa 12 ląt 

objeCie d)(J.- w tern rOK dZler- objecie 3000. Stawski. Poznano 
Dom SześCI·U lokatorów zabu<!owanie masywne, in wenta· żawa l'lb oddam n:. wła~ny ra- Sapieżyński 10 b. zd 19055 

rzaml wpłaty 20000.- reszte a- chunek. Ofer y Oredonwlk. Po- -. - . - --- - -
przy Górczyńskiej \TIortyza~ja. Bloph. Pgznań. A.Je· znań zd lU OffQ 42 morgi zabudowania 

frontowa parcela budowlana. ce- Je Marclllkowsklego la. zd 1864] inwentarze kompletne 
na 8000. KaraIm'. Poznań. Mar- Skład 

0 ........ ··········-0 
~ Skład Fabryczny bielskich fabryk sukna ~ 

i 
G. E. RESr.I'EL ii 
Piotrkowska 84 Łódź, Piotrkowska 84 

telefon 121-67 
Poleca: Nowosci na garnitury i płaszcze dla panów. 

Materiałq na palta i kostium .q damskie. 
0WWWWWWWWWWWWWWWWWWW0 

Zielone śledzie i moskaliki 
50 kg loco Poznań 16,50 50 kg loco 

Większy transport nadszedł 
POLECA TANIO 

Składnica Poznań, Niska 3. 
Tel. 17-85 (jezyce» 

Poznań 8,50 

rg 13030/1 

Mielcuszny 
Hel 

Znak oferty naprzykład: z 1'8924, n 274.">, d 1790 
i t. d. = 1 &łowo. 

Drobne ogł06zenia w dni ,p()wszednie przyjmuje 
się do godz. 10,30, w soboty i dni przedśowią,-

tecwe przyjmuje się do godz. 10,15. 

n 5869/70 
szatka Focha 2;;. zd 18994 1 ubikacje na wsa:elkie artykuły. dzierżawa 

miasto powiatowe. zaraz do wy- 10 lat obj~ci~ 1200 .. -; §lta . .wski - 400 pszenno-buraczanych Agenci 
Kamienica d·zierżawienia. Oferty Oredow- Poznań. Plac SaJ'~'i-zynski lOb. k l t I agentki potrzebni dobry zarobek. 

nowa. skladem. wplaty 11.000.- Dzierżawa 80 pszennej" nik. Poznali zd 18395 zd 1· v6 omp e nem }3Qcianowski. Targowa, 36 m. 40. 
reszta am,; rtyz~cja. dochód 2.500 Gościniec. Zboz.owe inwentarzami ng 7 382 
rOf'zn ie. Rl'Jch. Poomall. Ałeje od ł Ś •• I 
Marcinkaw"k' cgo u; zd 19035 .w a clcle a. kolonjalka. rzeźnictwo przedsiebiorstwo. obszerne §pich. 

1[
6. ~ zahurłowa,nlB . l1)we-'!tBr~~. PI~.~W- urz'ldzeniem bez konkurencji du· lerze. wołne mieszkanie w ~owie· 

O"'ENKI szorzeqne. objeCie 6~00. h.ar!'lUs. ża wieś rlzierż3\\'a 40. objecie 500. cie śrerlzkiem wynajmie Toklo-
~ Poznano Marnatka Focha 2.). Llarczyński. Steszew. Rynek. wicz. Poznań. Dahrowskiego 36. 

zd~m ~~D ~wm 
Nie 

mam przyszłości. brak mi znajo· 
mości. brak Oli żony. miłości. -
Chytry do interesu. brak got6w
ki. Kto zaryzykuje, panna łub 
wdówka? Kawaler. 3D, śrerlni, 
zdolnv. inteligentny. sZ\lka ta dro
gą gzczęścia. Czy znajdzie? Ofer
ty Orerlownik. śląsk. Chorzów I 
po,] ng 7 493 

I[ 7. SPRZED!tE _li 
KołodziejSki 

wars·ztat. dobrze zapl'owadzony 
w centrum Poznani? "przedam. 
Oferty Oren',wnik. Poznań 

z''] 1819-

Tartak 
jó'onotrakowy Id lIc-!;·'miony. p~7.Y 
łat'ach pań>:! wowy"h.. hoz kr,n
kurencji st"('j~ k"l ... jowa. k'l"' 
rzystnie ~prz('uHm. ()fe-ty Ore
downik. Pozratl zr.l 1~ 523 

. OGÓL~OPQLS~IE 
ski e z płyt: 17.10 .. Bery i boiki 
ślą<;k:e"; 22.50 i 22.05 muzY ka z 
plyt. 

pularna : 15.00 Sztutltart. Kon· 
cert solist6w: 15.15 Hambur!!. 
:\fuzykn kameralna: 15.20 Króle· 

N I • 8 wiec. :\Iuzyka wSP6łczeo na: 15.20 
Niedziela. 8 marca. iel ZIela. marca. Monacldnm. Pil'~i SC'huberta: 

9.00 Audycja poranna: 10.:\0 Kraków - 9.15 k"nc!'r! z ołv l : 15.25 Kopenhalta. ..Piekna He· 
Tr. nalbożellstwa z Katedry sw. 9.50 program: 10.00 muzyka fOI·~. lena" - operetka Offenbacha: 
Jana w \Val·".zawie. Podczas z płyt: 12.03 .. Tpatl·v wiedeJi;;k' o" 15.45 'Viedeń. Trio b-dur Schu-
nabożeństwa śpiewać be{)z:e 14.20 koncerT życzeli: 15.UO .H·· berta: 15.50 Budapeszt. Piooenki 
Chór Katedralny lI od kier. kl>. Itjena pracy za\\'ollo"'ei " : 15.25 - wegier~kie: 16.00 Kolonla .. Pru· 
prof. Henry.ka Nowackletro. Ka- pll' t y: 17.15 program: 17.25 ph·ty: jeomnO"tki z Kolon.ii": M. Ostra· 
znnie pa~ .· jne wytrł. ks. pro!. dr. 22.50 mUQ::I'ka z ołn. wa. Koncert POJ)ołwTrliow)' : 
l\fichaI 1;<010t'''T8rC'z.: 11.5\,7 ... SV1Tfl:Jł Niedziela. 8 marca. Kłll~łcll~,·oja\,Sa'~.lIs1t6· .• ~0 .. ~flosZ)k·':.~ak3 (.rCo~~)-
cz a.,u:~. PJnał z !l'Z\'. a· L6d' 91- \\. 9 '0 .J n " 
-jack :pj IV Kr'lK f) \\,ip: 12.03 1'1'1)'1 Z - ." 7.. "."y;).;;) Dr,,· .Car$ka narzeczona" opera 
trrnTll lokalny : 12.15 p ',ra'lek mll- trl·a~:.10.~~ 7.. \\:\\~. !~:O.~.r> .. !.g3' nitmkii · Kor~ako\\"l: 17.00 Rzym. 
urzny (z Lorlzi). \\ "K : Lór:lzka .ł;lnka: t4.~0 k".ne orl}) C 7.01l 1.l.,:0 KnnrNt ~ymf. z AU!l:u~reo: 17.15 
orkif<5tra r;lharm. ood dn. SI" muzyb z oł::!.. 11;'·.0 .Dlaczp_o Bukarl'Rzt. Knncert "ymfonicz
wen' na P ;etru~zk i l :\farceli ko('ł!aTll Lórlz: 17.10 or ,)gr~l!)ti nr: 17.20 Praga. ;{"ncert z 
r\'ellUl i łler ('krzrorPI. \V Drzer· 17.10 kao lk hnmoru (!'I\'I~): 2_.n Karlon'ch Yarow: 17.30 Brno. 
wie około !!o rłz. 13.00-13.20: fra· muuka z oln. Alhum pieśni: 17.45 Wil'deń. 

Pianina .o:ll1cn\ ~łu~.how i, k9WY z ~ram"tu Niedzieła. 8 marca. .Melodja miasta" konce~t 
Bettinga 11O\\p 01'82. okazyjnie .. TlI. .. Sf) leJl: . StalllE'ław .a PrzYb~- Lw6w _ 9.15 z " ' -wv 9.50 pro. rozr)'wkow)'. 

.law:cZYI1.sklel (w skrocenl\1): - zW.w)': 15.25 pb.ty· 17.15 pru- lekka: 18.40 "'roclaw Recital 
Półszorki 14.29 Pro!!ram 10ka)nI.i 15.15 .. Co 1725 ł "" 51) I .krz. Irenv Dub:skie;' Berlin. 

zapasami dwanaście lat . objęcie Kierownika 
15000. Tunl'l 'Varszawski. Aleje . I k 
MarcinkowsI-i!'"O 20. Poznań na ~od?ddzla! z ma ą gotów ą na. 

~d19 046 • L6dz I okolice oraz domokrd-
nych. Zgloszenia biuro Pomorska 

.... 23. ng7383 

.. 26. SZUKA POSADY" Poszukuję 
Oglosz.enaa do 3() slów dla poszu- ppmocniI!:a ogrodniczego. Zg:los~ 
kujących posady w tej rubryce ma osobiste. ~oszt6w podr6zy me 
?bliczlUIll' po jednei trzeciei cenie zwracam. MaJliltek Kąty, poczta. 

drołmych . Słupca. ogrodmk W)'socki. ________ • ____ zd 18749 

Kierownik młyna 
po&zukuj~ posady z kaucją 2.000 
zlotych. Oferty pracodawców do 
Orp.downik~. Poznali zd 17791 

Nauki 
za piekarza cukiernika poszukuje 
dla syna 16 letniego. Marta Ko
nieczna. Granowo pow. Nowy To
myśl. zd 18 411 

Fryzjerka 
kilkoll'tnia prat' yką więkSZYl'h 
zakłallacb I!oszukujp pU'i'arly. Zgł 
agentura Oredownika Marko;"'
ski. Zduny ng 7411 

Gosposia 
starsza intelijlenotna. czysta. 
oozczed,na ohowiazkowa 20dna 
za u fa ,nia z Doleceniem pOlSzukllje 
Dosady saJDor]zielnej do ~a.tnotnei 
osoby. Oferty Kurjer Poznański 

!ldlt 1867415 . 

Uczeń ogrodniczy 
potrzebny od za r8!l . Zgloszenia s 
życioryseIl' ; zl18czJ,jem na odpo
wiedz kierowa/' dr B. Chelmi
kowski. Maje '.no§{' RU&ko P. Ja
rocin. zd 19070 

Sprzedawcę 
branży :>l>u"'.'Ia. skór d<' samo
dzielnego prov.lIdE'znla interesu 
kaucją 1-2.OW. Szczególowe 
oferty życicrysem Ol'edowmk. 
Poznań zrJ 1\1 on 

Ekspedjentka 
rlo skl2du obuwia potrzebna. 
Ofe rty. <>dpit:y !!w,aoer.tw i foto
I!rafja , w"lnf., utrTyma.nie. Wa
claw Wielbacki. K~z)'win. 

zr:l 1/:IMI 

Potrzebny 
kierownik d·~ jlrnp~ agentów. 
prowincja. pensja 2'!i>.- kaucia 
bankowa. POls,ki Przemy&!; Po
znań. Skarbowa 17 zd 18 901 

wielkim wybOI·b .. po najniższy~hlszewk."elro . i" oprac .. i ze w"tl" .... ram: 10.00 muzyka vnprowa _ 18.00 Bruksela fI. Mllzyka i3ZZ0-
cenach poleca fabryka forteD ia I oem J:'ln~ uorentow\(!Za: 14.00 (I ) l" 03 ł wa: 18.10 Bratisłav3. :\luZYka 
n6w. Leszno. d 8.35 .. MarYJk!l ". opowladan~e P~1i G,)- 14.~y oiw;~k' )~kk\E' 'ia~f:'t~1~.no lekka: 18.30 ł~rankrurt. :\[uzvka 

bo . . to Jest Kon.;tytucJaf poe:aoan· .l:ram: . o yty: "'~. p :vty. .Muzyka o =ierzchu": 18.45 
!,O ~ze n~~e l uzywane 1)a ~rY'ka I·a z c:I'klu Gawedy o Kon· Niedziela. II marca. Krółewicc. Recital fort.: Mo. . Panienka. .. Pomocnik 
l p~~erl>:nkl sprzed;tm .1a~1O. r-I 'l)'tucji" wygI. Stan isła w De- Toruń _ 9.15 mllZYRa z olv. t: ~kwn nVCSPS). Recital fort.: p~szukuJe posady dO d,zleCI l lek· i uczeń fryzjerski zaraz potrzeb-
rzyl,lewlcz. Poznano Gór na \VII· , bowski: 15.45 .. O przyszło.ść 9.~1l proe:ram'. lU.DO ł.,.tv.: 1".03 Budapeszt l\fuZ:l'ka salonowa: kich p~ac domf>. \~·yeh. Oferty 0- ni Michał A r.drzeJ e w&k i mistrz 
da 81. zd 18 !l30 wiejskiej r:nł~dz;e-żv" ,P9.1:adankfu :.Z pomorskiei oółki ~'yr]a\;n:- 19.05 Hambnrlt. MuzY'ka orsran. redownrk. Po.nm zd 18911 fryzjerski. Gootyń.. iil. Kolejowa 

Folwarczyk Wy!!łO~1 Ma r.lan _ Czcsmk: 16.0 czeJ''': 14.20 muzv. I'a popularna _ 19.20 l't{onachjum Sonata kSieŻY'1[ -]118 ng 7503 .. CI1\Vllka pyta n" oOJrad . dla B tlo 1930 Len' MI C :.:.:. _________ -'-"'-~..;.. 
160 mórg pow. Leszno. stacja w dzieci starszych w oprac. Wada- (f.1ll' t y): 15.00 z W-WY: 15.25 - cowa ee I vena:. .m· 27.WOLNE EJS A 
.. b' t 30000 F kl' 1615 K O .. Wczeme ziemnialci": 15.35 mu- ara.d - ,Koncert ~)'-!DforTlIcz- Zastępstwa 

mleJ8CU. e.z lnwen arzy za wa ren - a: . oncer·t r· k I 171: 17 9 " n,. ,19.40 .LIPsk. Symfo1l.la. Nr. 5 n'oJ'en'6dzkl'e ló~ zk.e. L-a~~aw-~zy wpłaCie 20 OOO.sprzed!lm. Fr. k:eiltry Marynarki Wojennei ZV" a z n \'t: ... nro!rram: .~O B· 1955 B t I O d ik n.. W .~ 
Kempa. Leszno. Piłsudskiego 2. I pod dyr. I.,t. Aleksan<lra Du.li- plny: 22.50 muz"ka lekka z ołv:. au .. snera.. .. :;a 18 a6'a: gro n skie. kiele,ck ie. odda pod~óżVj~. 

zd 18 686 na. W DrOgI'. muzyka iotewska: Ork o bałałajkowa .. . 20 ... O • ~r le warzywnik kawaler potrzebny cym PflP1Prlllt<om prOW\,zY)llle 
------=.::-=-- 16.ÓO Aktualna pOlradanka I!O' •• ~.ł~'i·~: '.~~I~i.!~. :'Iec. J<:oncert orkAE!>t.o\\y. -: zaraz. Foltyn Czesław. Daszewi- Szczerbi l'ie k.i. Krakćw. Wtelllcka Sprzedam .ponarcza: 17.30 .. Podwiecz()J'('k -.------- ....... 11 h~·:~teró\~~kiu:~ija !&~t. I~ro~r:~ ce 18 poczta Gądki. zd 18805 5. zd 18922 
zaprowad'Znll" ~kl~.j papieru, t y- PI·ZY mikrofonie". Trarusm. z ho- :\lu'Z:vka kameralna: 20.30 Ko- ___________________________ _ 
toni. miasl" powia .('we. przeje' telu Bristol: 18.15 Słuchowi",ko lonla. Koncert ku czci bohate. 
cie tOW'lTU 4.500 ·- lub odstwie ,P. t ... Komedja o człowieku. któ- Niedziela. 8 marca. r6w: 20.35 Mediolan. ..Si" ope. 
pol'owe towa'll. Ofn!y Oredow- ry poślu.bil nieanowe". Anatola 6.00 Hamburlt. Koncert por- retka Iliasca.o:nie.o:o. 20.45 Buka. 
nik. PCYlnań ził 18921 . France'a. W przekła~zie ,l.30yą: tOWY: 7.30 Praga. Koncert z reszt. Koncert muzyki amery-

36 pszennej prywatne 
za.budowania inwenta,rze koo:nplet
ne, eena 7000. ;ypla.ty 5000. Ka· 
raJU8. Pozmań. Marszałka F(}(:ha 
25. zd 18993 

Żeleń.s.kielro. w radJofonilzącJI Karlovych Varów: 8.30 Brat!· kańskiej: 20.50 Praga. MU'lIYlka 
J6zefa Mayeona (W'znow'len!e): slava. Recital w:iołonezelowy: - szwedzka: - Z1.00 MonachJum. 
19.45 .. Co czytać?" now06c.i hte- 9.00 Hambor!!. ..MuzY.ka w nie- Koncert wieczorny: Koenłasw. 

KRA OWE 

Gospodarstwo Niedziela. 8 marca. 
80 mórg inwentarzami przy Sza. \VarszDwa. - 9.15 Muzyka 

t ł h d l b (ołyty): 9.óO Prol?ram na dlZień 
mą u.ac .. cen!! ug'ł owa u wy.' hieżący: 10.00 Utwory Feli,ksa 
d7!lerZaWJi:. Hleromm OSe6. B;.I!.Zl- MendE'I .. ;,ohn·Bertholdy'el'!o ('pły. 
mJerz pow. Szamotuły. ng ,a18 1 tv): 12.u3 Przegląd teatralny: _ 

l[ ]I 14.20 Muzyka lekka (o/yty): 15.00 
10. MAJĄTKI I .. Godzina roln·i'ka": 17.00 Kon-' ____ a ______ II_ •• cert rekłamowy: 17.20 Pro.o:ram 

na dzień naste!my: n.50 MuZ}" 
Gospodarstwo ka lekka i taneczna (ołyty). 

4(J mórg. drewjwanvch inwe!ltll- Niedziela. 8 marca. 
rzem dl'lg Banku Rolne-go 4;000. Katowice _ 915 _ muzyka z 
~ł';~kfe~~ 2~trab~1. P~~n~8 298 ' płyt; 9.60 prol'!r~m: 10.00 u'two-

" ry eymf. z plyt: 12.03 .. Co sly· 

spodarstwo ulStnych harm()nijkach: 14.40 kan-

Humor zagraniczny 

Go I 
chać na śIl'oSku": 14.30 koncert na 

65 mórg buraC'zan:\'c;, przy Pozna· cert z płyt: 15.uO pOl?adanka z 
niu szosie asfaltowej od Niemcltl woiny światowej: 15.25 POg. -
10.000.- Strabel. Poznań. Slo-I .. WiOBelll1e za ryhi anie stawów 
wackiego 21. zd 18295, karpiowych"; 15.40 '"lelodje pol-

d>1Jiele rano"; Koeniaswnst. .. Bez· Koncert mistl'ZOWl;lk'. Ut wory 
troski poranek niedzielny; 9.10 Bulleria-ua i Thrun.asa pod dyr. 
Pralta. Kwartet &II1yczk. FOilr- Kompozytora; Z1.05 Hamburlt. -
sotera: 11/.00 Sztotltart. Aud. ku .. Beethoven" - koncert radjo
czci bohaterów:10.30 Lipsk. Mu· ork.: 21.15 Kr61ewiee ... Hallo t'll 
zyka kameralna: Wrocław. Mu- brygada" - słuchow,is,ko Johan. 
zyka dawnych mistrz6w: 11.10 sena: 21.30 Paris P. T. T ... Bou
Lipsk. Kantata J. S. Bacha: lard et SI*! fille6" - operetka 
11.45 Wiedeń. Koneert 6ymfo- Cuvilliera: Bruksela franc ... Gdy 
l1iczny; 11.45 Berlin. Aka<lem.ia fiołlki kwitna" - ()Deretka - R. 
ku czci Boha'terów: 12.10 Brno. Stolza: 22.00 Anltlia (Nat. Pro!!.) 
Nied,zie-łny koncert polud,ni()wy: Muzyka lekka: Rzym. Koocert 
12.30 Budapeszt. Koncert orko woka,łny: Bullaoes71t. MU'lYka 
pod dYl'. Dohnanyiego z udz. cygańska: 22.20 Wiedell. Sonaty 
Ilkrz. EJ. Telemanyi: n.50 Wie· na skrz. ,i f Oń.:: AnltlJa (Relt. 
deń. Muzyka lekka: 13.15 Frank· Proltr.) Koncert Elvmf.: 22.30 Mo
furt. Symfonja VII Schuberta: nacbjum. :!{oncert nocny: Koe. 
1-3.20 Hamburlt. Muzyka popo- niltswust. ..Nocna muzyczka; -
lud'niowa: 14.00 Słockholm ... Ma· Sztutgart. Koncert BYmf. oo.d 
dame Butterfly" - opera Puc- 'lvI'. C. Schuricbta: 2%.35 Pralta. 
ciniego: 14.15 Berlin. Mu'Zyks Ml1Zy,ka jllQlzows' 2%.40 Rzym. 
oopularna. 14.30 Koeniltswust. MuzY-ka taneCZTla: 2300 Buda
KO'Ilcert poou'larny: Królewiec. neszt. Muzy,k'l. iaz,zowa: 23.15 
Koncert solistów: 'Paris P. T. Wiedeń. Muz"ka taneczna: 2.~.45 
'.r. ..Mignon" - opera Thoma- Radio Pari8. Mu'Zyka i 82Z0W a: 
68: 14.50 Wrocław. Muzyka 110- 24.00 Sztutltart. Koneert nocny. 

- Chcesz jechać do miasta, mając taK nrurine nogi' 
~ CM znowu! przecież włożę trzewikil 

( .. J'udge" ;.... N. Jork). 

Co futro - to Edmund Rychter - co oalto - to Edmund Rychter - co ubranie = to Edmund Rychter, Poznań. Oetrów WieIkoD. 

ORĘDOWNIK Centrala: Poznań, św. Marcin 70. P. K. O. Poznań 200 149 
Telefony centrali: 40-72, 14-76, 33-07. 44-61. 35-24, 35-25 WYCHODZI CODZIENNIE Z DATĄ 

. NA DZIEŃ NASTĘPNY W niedziele, święta i p6fnym wieczorem: 31S-24, 4O-n 

S. F. 
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18) Powieść z angielskiego przez E. L Bulwera 

Arbaces starał się o poz)71skanie dzie. Od tej chwili dawno tłumiona na- uczty; draperje rozsuwały się, jakby jakeś 'dotąlf czyniła. Nie jeslem ja tt 

s~ca J~ny z c!erpliwościQ, i wytrwało- miętność, przybrała prostszy i gwał- c~arami, a muzyka zabrzmiała w sil-I zimną., nieczułą., posępnę. istotą., za ja.

ŚClę., :~ J~ę. mgdy dotąd za żadną. nie towniejszy kierunek, chociaż nie do- mejszych i żywszych d~iękach. Prz&- kQ.Ś mię dotąd poczytyWała. Nigdy je

ugalllał S!ę rozkoszą, a nie przestaję.e myślał się jeszcze całej wielkości nie- szli około rzędu kolumn, gdzie fon tan- sz>cze nie miała kobieta tak namiętn&

na tem, ze kochał, chciał jeszcze być bezpieczeństwa. Nic tak nie podżega ny wyrzucały w powietrze wonne wo- go kochanka, jakim będę dla lony. Nie 

koch~mym. ~ tej nadziei śledził sta- płomieni serca, jak naj lżejsze tchni&- dy. Przez szerokie i wygodne schody wydzieraj się... patrz... oto uwal

rann;e ro~w?J duszy młodej NeapoU- nie zazdrości; pI'zy niej miłość tracj zeszli do ogrodu. Dzien już się akoń- niam twQ, rękę. Odbierz ją., jeżeli ze

ta~ki. UsIlme starał się kształci~ i o- łagodność i czułość, a skłania się nie- ezył i księżyc jaśniał na niebie. chcesz, lecz nie odrzucaj mnie zbyt po

śWI'ecać Jon~, w nadziei, że j~ uczyni jako ku nienawiści i srogości. - Gdzie mnie prowadzisz, Arbac&- l"Y'Wczo. Sę.dź o twej władzy nademn, 

zdo-}nę. ocemć ~o! co uważał za pierw- Arbaces postanowił nie tracić wię- sre' - rzekła 10na ze zdziwieniem. z tego pneobratenia, jakiegoś na mnie 

sze ~rawo- d.o JeJ. czułości: duszę, jak- cej czasu na roztropnych, lecz niebez- - Do tej oto świQ,tyni - odpowie- dokonała. Ja, co rozkazuję pn;ezna.cz~ 

~OIWI~ skazoną.. l. zbrodniczą, posiada- piecznych ostroinościach; uczuł po- dział, ukazują.c palcem mał~ budowlę 

?ącę. Jednak obfICIe żywioły wielkości trzebę położenia silnej przegrody po- u końca alei. ....:... Obrzędy nasze wyma.

~ ~ocy. ~dy uczuł, że dusza. ta. została między !lob!) i rywalami; cheiał nako- gAj~ świętego przybytku. 

JUZ ~cemoną., podnieCił w niej zamiło- niec zawładnąć osobę. lony. Postano- Weszli do wąskiej sali, u której 

wama to~arzyskie, myślQ,c, że pośród wienie to utwierdzała jeszcze wiara w końca była czarna zasłona. Arbaces 

płochYCh Istot, ubiegająCYCh się za. sa- proroctwo gwiazd; przepowiedziały podniÓSł ję., a gdy Jone przeszła na 

mą ::ozk?szą., umysł jej ukształcony do one oddawna, że w tym roku, w tym ct:ugę. stronę, znalazła się w zupełnej 

wzmośleJs~rch: stosunków, dozna po_ miesiącu, nastę.pi dlań okres wielkie- CIemności. 

trzeby zblIzema. się do niego i że się go nieszczęścia, które nawet życiu jego - Nie bój się - rzekł Egipcjanin -

?aucz~ go kocha.ć pr~ez porównanie z zagrozi. Złowieszcza, lecz niepowstrzy- ryChło ukaże się światło. 

~nnyn;ll. ZapomOlał! ze. młod~ść upę- mana chwila zbliża się, a jeżeli mial Nim jeszcze skończył mówić, ota-

za ~nę z?, ~łodośCIą.,. Jak helIotrop za I umrzeć, powtarzał: niech zdołam po- czają.cą. ich przestrzeń stopniowo za.

~łońcem l !ue rychlej prz~szło mu. to wi~dzieć, że ży~em i przed śmiercią zo- pełmać zaczęło łagodne światło. W 

a. ~y~l, az gdy zazdrość, Jak~ w mm stanę małżonkIem Jony. mt:u:ę,)ak się przedmioty stawały wy_ 

wzmecIł Glaukus, przekonała. gO o błę- razmeJszemi, zdało się Jonie, iż się 

~one W szponach Arbacesa _ Trz" AS·len-le zł-l- znajduje w izbie średniej wielkości, 
-c ""... zawieszonej ze wszystkich stron C7.ar-

,Gdr J,one weszła do obszernej sali dobną. jest do uroku afrykańskiego nem obiciem. Przy niej była sofa. tegoż 

EglpcJa~Ina, .uczuła takę. trwogę, jakę. czarodzieja, utrzymuję.cego, iż zapomo- koloru. W środku izby wznosił się ma

bYł przejęty Jej brat. Podobnie, jak on. cę. piórka potrafi zmienić kierunek ły ołtarz, na którym stał trójnóg ze 

znalazła coś złowieszczegO w spokoj- wiatru. spi~u; z. jed.nej strony ołtarza., na wy-

nych i melancholijnych wizerunkach Egipcjanin czuł się podbitym i upo. SOkI ej gramtowej kolumnie, ukazała 

tebailskich potworów. jonym bardziej jeszcze urokiem i się kolosalna głowa z czarnego mar-

, .Wysoki etj op ski niewolnik u- wdziękiem Jony, niż jej pięknościQ.. Z mu::u, a po zdobią.cym ją. wieńcu z,~ 

śmlechną.ł się, otwierając drzwi i dał trudnościQ. mógł pokryć władnące nim z~o~a poznała Jone wielką egipskę. bo

znak., aby poszła dalej. W środku sali uczucie. Niastety! Piórko miało tylko gmlę· Arbaces stał przed ołtarzem na 

spotkał ję. Arbaces w ceremonjalnej władzę przeciw letnim zetiro-m, burza którym złożył girlandę, i lał do trój

szacie, okrytej drogiemi kamieniami. musiała go unieść. noga płyn, zawarty w miedzianem na

Cho~iaż był jeszcze dzień, dom jednak, Nagle, wchodząc do sali zawiesro- c~yniu. Nagle podniósł się niebieski 

OŚWIetlony był sztucznem światłem, a nej białą. draperją. ze srebrnemi tren- meksztaltny płomień. Egipcjanin ~ta

lampy rzucały spokojne światło na dzlami, Egipcjanin kl/l,8nął w rQce J ll~ł przy: lonie i wyrzekł kilka słów w 

b9gate ściany i sufity z kości slonio- jakby dziełem czarów ukazała si~ z nteznanym języku. ZnajdUjąca się za 

wej. pod ziemi biesiada. Rodzaj tronu, <>- oltal'2;em zasłona zdawała się nie-

- Piękna. 10no, - rzekł Arbacas krytego draperję. stanął przed 10ną, a znacznie poruszać, poczem zwolna 0-

biorę.c ję. za rękę, - tyś to zaćmił~ słodka, ukryta muzyka rozległa się za tWO'l'zyła się w połowie a w utworzo

dzień; twoje to oczy oświetlają. sale, draperją.. nej w środku przestrz;ni 10ne spo. 

twój oddech napełnia je wonnością. Arbaces usiadł u nóg Jony, małe strzegła nieznany krajobraz, którego 

- Nie mów tak do mnie ~ rzekła dzieci usługiwały przy stoje. zarysy stały się wyraźniejszemi w mia-

lone z uśmieehem. Tyś mnie nauczył Po Ukończonej uczcie, muzyka u- rę, jak im si~ ' baczniej przyPatrywać 

gardz~ć pochlebs~wem, trzebaż, aby u- m.ilkła i Arbaces w te słowa pT'zem6- zaczęła. Wkoncu jasno widziała drz&-

C7:enm~a z~pommała twych nauk? WIł do swej biesiadniczki: wa, rzeki i Ią.ki. Rychło cien przesu-

Tyle SIę zawierało szczerości i - Powiedz mi, moja uczennico nął się 'przed ob'l'azem 1 zatrzymał się 

W:dzięku ~ trch słowach, że Egipcja- czyś nigdy na tym Ciemnym i niepew~ ~a'przecIw Jony. Urok, który rozjaśnił 

nm stał SIę Jeszcze odważniejszym. ~ym świecie nie zapragnęła zajrzeć za JUZ całą. scenę, podobnie działać zaczą.ł 

, Oprowadził ję. po wszystkich poko- Jego granice? Czyś nigdy nie chciała n~ ciemu. Przybrał on stopniowo pe

jaeh .domu, który w oczach lony, jak- podnie~ć zasłony, okrywają.cej przy- w:en. kszta.łt, a Jone z wielkiem zdzi

kol wIek przywykłej do wyszukanej s~łość I przyp~trzeć się znajdującym w~ellle~ poznała samą siebie wtem 

wytworności miast Kampanji, zdawał SIę na. wybrzezach przeznaczenia nad- wIdzemu. 

się zawierać skarby świat.a. pOWietrznym obrazom przy'szłych ko-- Poczem znikł krajobraz, zapełniają.-

Nietylko znajdowa.li się sam na sam lei? Na ziemi i za grobem, istnieją bez er p~z~s~eń obrazu, a miejsee jego 

gdzieindz~ej znowu przechodzili mię: pr~erwy dwie UChwytne Siły: jedna zastę.plł 'YId~k. wspaniałego pałacu; w 

dzy długlemi rzędami niewolników odnosząca się dQ rzeczy przyszłych, środku wI~lkIeJ ~al~ st.ał tron; otaczały 

którzy. przyklękając przed Jonę. olia.: dr,uga do przeszłych. A jeżeli mą.dTo- go rzędamI straze l Olewolnicy abla

ro,,:ali jej n~mienniki, łańcuchy, ŚCIIJ: nasz'ł z?ołamy. ~zeniknąć do tej da ręka unosiła naq tronem rodzaj ko

klejnoty; lecz Ole chciała ich przyjmo- kramy, wIdZImy oble l uczymy si~ po- rony. 

w.ać, mimo usilnych nalegań Egipeja- zI?-awać, ta~ jak ja. tego dostQ,piłem, N.owy aktor ukazał się w6wcz/l,8 na 

nma. Oletylko taJemniee umarłych, lecz na.- sceme. Od nóg do głowy okryty był 

- Nieraz słyszałam - rzekła ze wet przeznaczenie żyjących. czarną. sza.tą, nie było widać ani twa-

tdlóiwieniem - żeś bogaty, lecz ni- - Jakżeś ty tego dostąpił T ••• Czyż ~, .am zarySÓW ciała, ukląkł on przed 

gdym sobie nie wyobrażała, aby te bo- ~Q.drość może sięgać aż do tej gra_ ~IenIem Jony i Ulkazal palcem tron 

gactwa były tak wielkie. Olcy? J~by dla zachęcenia, aby na nim u~ 

- Chciałbym - rzekł Egipcjanin . -:- Czy cheesz doświadczyć mojej u- SIadła. 

- uczynić z tego jednę. koronę dla u- mleJętności, 10no, i ujneć obraz wła- Serce Neapolitanki biło gwałtowni'~. 

wieńczenia nią. twego jaśniejącego sn~j p!zys~~ości' Dramat ten w1~ej - Czy chcesz, aby cień dał siQ po-

czoła. zaJmuJe, mz wszystkie, które stwor-zył znać' - rzekł do niej cichym głosem 

op- Niestety! Cięiar jej pozbawiłby E.schyl&!. Przygotowałem go dla cie- Arbsca9. 

mnie życia - rzekła Jone wesoło. b!e, .w raz~e gdybyś chciała widzi~, - Ach! tak - odpowiedzała łagod-

- Nie gardzisz jednak bogactwa- CIellle grające Swe role. nie lona. 

mi! ... Ach! Jono, ci, co nie sę. bogaci, Napolitanka zadriała. Pomyślała o E~pcjanin J)?dniósł rękę; włdmo 

P 3051-K. 1461 

ni,?-, .własne składam w twe ręce. Nie 
drż~J,. Jono, jesteś moję. królowę., moj~ 
bOgInIą., bą.dź mo-ją małżonkę. I Wszyst
kie twoje życzenia natY'ChmiMt zosta
ną. spełnione. Krańc'8 ziemi dostarczać 
ci będą rozkoszy. Przepych, potęga., 

zbytek będ~ twoimi niewolnikami. Ca
łę. d.umą. Arbacesa będzi.e l,lJegłość dla 
cleble. lon?, obróć ku mnie swe oczY .. , 
obd.ar~ mme twym uśmiechem. dusźa 
mOJ:'l Jest pogrążona w ciemności gdy 
tWOIch rysów nie widzi ... Racz ~nie 
oświecić, o moje słońce... moje ni&
~ ..•. Jono, lon o, nie odrzucaj mojej 
mIłoŚCII 

Chociaż była tylko sama i W mocy: 
t~gO strasznego człowieka, Jone jednak 
me doznała p,rzestrachu. Nacechowa.
na s~ac,!nkiem I?owa i ełodyez głosu: 

czymły Ję. spokOJną., a w własnej czy-
stości. widziała dostateczn~ obronę. 
Była Jednak zdziwiona.. Kilka chwil u
płrnę~o, nim nabrała. mocy, aby odpo
WIedZIeć. 

- Powstań, Arbacesie ....... nekła, 
wyeią.gajq,c don rękę, którą. jednak ry_ 
chło .cofnęła, uczuwszy ognisty pocału.
nek Jeg? ~st. - Powstań, a jeżeli mo
wa twoJa Jest szczera ..• 

-:- Tak jest - odpowiedział z ezu
łośclą.. 

. - Słuchaj mnie więc. Byłeś moim 
?pI~k~n~m, przyjacielem, mentorem 
~ me Je'steJ? przywykła do nowej roli, 
Jaką przybIeraSZ w tej chwili. Nie myśl 
- do~ała .rycl?-ło, widząc, jak ciemne 
oc.zy Jeg~ Jaśn!ały całym zapałem na.
mIętnOŚCI - me myśl, abym pogardza
ła tym h?łdem, . abym była nieczuła, 
lecz p.o~ledz mI... Czy możesz mnfe 
spokoJme wysłuchać? 
. - .Tak jest, chociażby słowa twoje, 
Ja!, pIOrun, w proch obrócić mnie 
mIały. 

nie wiedzą., do czego jest człowiek zdol- Glauku i z trwogę. westchnęła. Czy zo- 9pUJŚClło okrywaJłCY go płaszez, a J'one 

nym. Złoto jest najpię.kniejszym uro- stanę. złączone ich przeznaczenia? Wa- wydała. o~yk ... Był to Arbaces, któ

kiem ziemi; urzeczywistnia ' ono sny hając się między wiarę. i niedowiar- rego widz~ała u swoich nóg. 

nasze i udziela im boskiej władzy. Coś stwem, między strachem i ńiepokoJem - Otóz. to twój los - rzekł dl) jej 

wielkiego i wzniosłego zawiera się W rzekła: ' ucha Egipcjanin - pl'Zeznaczonł je-

posiadaniu złota, jest ono najmożniej- - Znajomość przyszłości może obu- steś być małżonk, Arbacesa. 

szym i najuleglejszym naszym niewol- rzyć, może pxzerazić, a przynajmniej 10ne zadriala; ę?;artla zasłona po-

nikiem. mulSi z~truć ter~niejszo.ść. kryła znowu fantasmagoryczny obra~ 

Przebiegły Egipcjanin zarówno . - NIe, J0.ne, Ja sam rzuciłem wzro- a sam .Arbaces, Arbaces tyj~, był u 

skarbami, jak sWQ. wymową chciał o- klem n.a t~6J los przy~zł! i mogę cię nóg Jej na kolanach. 

mamić młodą. Neapolitankę; usiłował upewmć, 70 przedstaWlaJ\!.ce go widma - O, 10nol - zawołał ał- ... -

obudzić w niej żądzę posiadania tago, zamieszkl!ją. .elizejskie ogrody. Splataj~ nię. wzrokiem namiętny~ p_"';"sra 

co widziała. Tymczasem 1 one nie bez one z róz pIrlandy . twoich słodkich chaj człowieka, który oddawna W!l u,... 

tajemnej obawy słyszała wyrazy po- prze~naczen, a ParkI tak nieubłagane z~ sw~ miłością. Ubóstwiam ci I L czy 

chlebnej grzeczności w ustach, które dla II!n.yC~, P~zędą. dla ciebie tylko dni Ole kłamię., a one dla mnie ei~ ~:. 

aż dotąd zdawały się gardzić wszelkim SzczęscIa .1 mIłoścI. Chcesz więc przy_ znaczyły. Przebiegłszy świat ;;i.Y 
hołdem, jaki ludzie składają pię.kn()- patrzeć SIę s,":emu losowi, aby się nim p?tkałem nigdzie podobnej tObi: ~~ 

ści i z tą zręcznę. delikatnością., wła- zawcz8.$U nacIeszyć? , blety. Od pierwszej mlodoś i zd

ściwę. tylko kobietom, usiłowała od- Serce ~ony 'WY'!'zekło znowu Imię: I :ha.m do takiej, ja.k ty jeste: 'i~otY. 

pierać wymierzone ku sobie pociski, u- GlB,ukus.' I.zezwohła w połowie. W&w- ZYCIe moje było snem aż do ch T y, 

dają.c, iż widzi w nich tylko żart. Nic ?zas EgIpCjanin powstał, a wzię.wszy której ciebie poznałem. Nie od~T~i: 

ni~ma słabszego nad tę obron-ęj PQ- J~ za. r~kę przeprowadził przez ~la. oczu, Jono. Nie patrz na. mnię ~ 

- J~ kocham Innego! - rzekła Jone 
zaplolllo-na, lecz pewnym głosem. 

- Przez bogów, przez piekła! _ 
zawoł.ał A~baces, prostują.c się - nie 
odwa~ysz SIę t~go utrzymywać, natrzą.
sać SIę ze mme do tego stopnia! To 
niepodobnal ... Kogoś widziała? Ko
goś poznała? O, 10nol To wybi~g ko
biecy odezwał się przez twe usta ..• 
Chcesz zyskać na czasie. Ja cię pod
SZed~em . '.' Cz~ ze. mną, co chcesz ..• 
powIe~z, ze mme me koch!llsz, lecz nie 
mów, ze kochasz innego 
rat -. N~estety - rz~kła·. Jone, a prze

ona Jego nagłą. l lllespodziewanę. 
gwałtownością., zala.ła się łzami. 

Arbaces zbli~ył się do niej ... Go-
rący o~dech Jego palił twarz lony .. 
ObJę.ł Ją s~emi ramio-nami . " Wy
d8J'ła I?u SIę" l~z w g~ałtownoŚ!Ci po
rusz'ema upuscIla na ZIemię tabliczkę' 
był to list, który rano otrzymała od 
Glauka. Jone padła na sofę wpół u~ 
marla, 0.4 sf,ra&.hJła. - -






